
Cena groszy.

POLSKO - KATOLICKA GAZETA BEZPARTYJNA NA POWIAT LUBAWSKI I OKOLICERQPONMLKJIHGFEDCBA

W ychodzi trzy razy tygodniow o: we wtorek, czwartek i sobotę.

Przedpłata: m iesięczna w ynosi 80 groszy z doręczeniem  1 złoty , 
kw artalna w ynosi 2,40 zł. z doręczeniem  3,00 zł.

W  w ypadkach nieprzew idzianych  spow odow anych siłą  w yższą (prze­

szkód w  zakładzie, złożenia pracy i t.p .) abonent nie m a praw a żąda­
nia nledostarczonych num erów  lub odszkodow ania.

Ogłoszenia: za ogłoszenie od w iersza 1 m m . na str. 6-łam . 15 gr. 

na sir. 2-łam. 50 gr., ogłoszenia drobne słow o 20 gr. 

Za ogłoszenia redakcja ńie odpow iada.

Telefon Nr. W. K onto czekow e P. K . O . N r. 145266.

Cscionkami drukarni B. Mlłoszewskiego w N ow em m ieście a. D rw .

Rok III. Nowemiasto n. Drwęcą, czwartek dnia 30. stycznia 1936 r. I Nr. 12

Liga 
sprowadza Gdańsk 

na właściwy teren.
B ył czas, kiedy Polska i W olne M iasto  

G dańsk w ystępow ały na forum L igi N arodów  

w charakterze stron. O statnio ro le zm ieniły się: 

na styczniow ej sesji R ady L igi, w konflikcie z 

L igą N arodów G dańsk w ystąpił w charakterze  

strony, a Polaka zasiadła w grem jum sędziów , 

by decydow ać, czy W olne M iasto postępuje  

zgodnie z nadanym  m u statu tem .
Spraw a naruszenia konstytucji W olnego  

M iasta przez Senat gdański była rozpatryw ana  

na w rześniow ej sesji R ady L igi. Już w ów czas  

R ada uchw aliła dla Senatu gdańskiego szereg  

zaleceń, kładąc nacisk na uzgodnienie ustaw o ­

daw stw a W olnego M iasta z jego konstytucją.

Z adaniem ostatn iej sesji R ady L igi było  

stw ierdzenie, czy zalecenia sesji w rześniow ej 

zostały przez Senat należycie w ypełnione. Jak  

w ynika z raportu W ysokiego K om isarza p. 

L estera i z ośw iadczeń referenta spraw gdań ­

skich m in. E dena, zalecenia te nie zostały cał­

kow icie w ykonane. W alkę w ew nętrzną w  

G dąńsku p. L ester określił jako w ysoce szkod ­

liw ą. w yraził w ątpliw ość co do w oli Senatu  

działania w m yśl przepisów konstytucji i za­

proponow ał utw orzenie przez R adę specjalnej 

kom isji m iędzynarodow ej, która yfradałaby sy ­

tuację w G dańsku. Skólei m in. E den stw ier­

dził kategorycznie, iź sytuacja w G dańsku, 

stw orzona ostatn iem i posunięciam i, jest nader 

pow ażna.
Jak w idzim y, tem peratura debaty nad  

spraw am i gdańskiem i była dość w ysoka, lecz 

w czasie dw udniow ej dyskusji, dzięki m edjacji 

m in. B ecka, znacznie spadła. Pośrednictw o  

m in. B ecka spotkało się z całkow item uzna­

niem niety lko ze strony referenta brytyjskiego  

m in. E dena, lecz —  rzecz charakterystyczna i 

ze strony prezydenta Senatu W . M iasta p. 

G reisera. M in. E den dziękując m in. B eckow i 

za cenną pom oc, okazaną w polubow nem roz­

strzygnięciu sporu G dańska z L igą zaznaczył, 

że Polska posiada szczególne in teresy w W ol- 

nem M ieście i dlatego pow ołana jest do pom a­

gania R adzie w zagadnienia*  h dotyczących  

G dańska. A p. G reiser, w yrażając podzięko ­

w anie m in. B eckow i ośw iadczył, że stanow isko  

Polski zostanie ocenione niety lko przez R adę, 

lecz rów nież i przez ludność W olnego M iasta

U zyskanie w dzięczności dw uch przeciw ni­

ków nie jest naogół rzeczą łatw ą i dlatego  ro la  

m edjacyjna m in. B ecka w załatw ieniu zatargu  

pom iędzy L igą a G dańskiem zasługuje na spec ­

jalne podkreślenie.
R ola Polski, która posiada w G dańsku  

specjalne in teresy , została b. siln ie i w yraźnie 

podkreślona w końcow ym ustępie raportu m in. 

E dena, uchw alonego przez R adę, a m ianow icie: 

że R ada L igi w przeprow adzeniu sw ych zarzą­

dzeń w G dańsku liczy na pom oc Polski, która  

posiada w  G dańsku specjalne in teresy .

Połączenie gw arancji L igi N arodów  dla sta­

tu tu W olnego M iasta z spraw am i Polski w  

G dańsku i podkreślenie, że gw arancja ta ty lko  

przy udziale Polski m oże być w ykonyw ana, po ­

siada dla nas doniosłe znaczenie, albow iem  

przez takie w łaśnie w ykonyw anie sw ej gw a­

rancji R ada L igi uczyniła w szystko, co było  

konieczne do sprow adzenia W olnego M iasta na  

teren traktatu W ersalskiego, co jest jednocześ­

n ie w yraźnem stw ierdzeniem , że stosunki 

G dańska z Polską w inny układać się ściśle w  

ram ach tego traktatu .
R ezolucja R ady L igi idzie po lin ji naszej 

polityki, którą m in. B eck określił lapidarnie w  

sw em  drugiem przem ów ieniu w kom isji spraw  

zagr. „M am y w G dańsku —  m ów ił m inister 

sw oje in teresy i sw oje praw a. U stępow ać z  

nich nie m ożem y. R ządy R zeczypospolitej są  

pow ołane, ażeby praw Polski bronić, a nie dla­

tego, żeby ustępow ać. . C hcem y, ażeby nasze

W . B rytania żegna sw ego m onarchę

Jerzego V.Pogrzeb króla
Warta honorowa synów

L O N D Y N poniedziałek . Po północy król 

E dw ard V III z braćm i stanął na w arcie hono ­

row ej u zw łok ojca, przed którem i defilow ały 

tysiące osób.
W  ciągu 4 dni przed trum ną króla przede­

filow ało przeszło 800  000 osób.

L O N D Y N , 28. 1. 15.000 żołnierzy i m aryna ­

rzy oraz 10.000 policjantów pilnuje porządku  

w zdłuż chodników  ulic L ondynu, przez które  

ciągnie orszak żałobny.
N a drodze z W estm inster-hallu do stacji 

Paddington na przestrzeni blisko 7 kim , od

Uroczyste powitanie w Londynie delegacji 
polskiej na pogrzeb.

L O N D Y N D elegacja polska na pogrzeb  

króla Jerzego przybyła w niedzielę do L ondynu.

G dy o godz. 13.30 statek „C ote d ‘A rgent“ . 

w iozący naszą delegację w płynął do portu  

D oover, dano 19 strzałów arm atnich dla salu to­

w ania delegacji.
D elegacje odbyły podróż z D oover do L on ­

dynu specjalnym  pulm anow skim  w agonem .

O prócz am b. R aczyńskiego i członków pla­

ców ek polskich , delegatów polskich pow itali 

osobni przedstaw iciele w ładz W . B rytanji.

W im ieniu króla E dw arda V III pow itał gen. 

Sosnkow skiego gen. sir G eorge Jeffereys, który  

przedstaw ił gen. Sosnkow skiem u przydzielone­

go  do niego na czas pobytu adjutanta poruczni­

ka gw ardji szkockiej L ennox - B oyd ‘a.

Po przedstaw ieniu oczekujących osób i do ­

konaniu w spólnej fo tografji, goście polscy 

odjechali do am basady i hotelu ,,C arlton".

Nowe rzemiosła.
Z w iązek Izb  R zem ieśln iczych, po dokonaniu  

dokładnej ekspertyzy  fachow ej, w ystąpił do M i­

nisterstw a Przem ysłu i H andlu z w nioskiem  o  

zaliczenie do rzem iosła m łynarstw a i odlew ­

nictw a.

N. s. „Batory*1 odbędzie inauguracyjną podróż 
w kwietniu.

Podróż inauguracyjna drugiego polskiego  

m otorow ca M . S. „B atory", który obecnie w y ­

kańczany jest w stoceni w łoskiej w M onfalco- 

ne, odbędzie; się w m iesiącu kw ietniu . W  

zw iązku z podróżą, jaką odbędzie now y statek  

z m iejsca narodzin do m acierzystego portu  

G dyni, przew idyw ana jest w ycieczka, która  

obejm ie trasę: Split (port w  Jugosław ji) —  B ar­

celona —  C asablanca —  M adera —  L isbona —  

L ondyn —  G dynia. Po przybyciu do G dyni 

M . S. „B atory" w yruszy w sw ą pierw szą pod ­

róż do A m eryki.

praw a były tam  szanow ane i nie m am y naj­

m niejszej tendencji in teresom tego organizm u  

szkodzić z chw ilą, gdy na zasadzie naszych  

dobrych i słusznych praw stosunki układać się  

b ę d ą“ .
Fakt, że p. G reiser uznał za m ożliw e zm ie­

n ić sw e stanow isko, zajęte początkow o w sto­

sunku do zaleceń R ady L igi i jego ośw iadcze ­
nie, że zarządzenia sprzeczne  z konstytucją będą  

odw ołane, stw ierdzają w ym ow nie, że spraw a 

została załatw iona najpom yślniej zarow no dla  

ludności gdańskiej, L igi, jak i dla W olnego  

M iasta i Polski. Skargi ludności gdańskiej zo ­

stały uw zględnione, L iga w yszła za w zm ocnio­

nym  autorytetem , G dańsk uniknął w ysłania m ię­

dzynarodow ej kom isji śledczej, a Polska uzys­

kała potw ierdzenie sw ych specjalnych  in teresów  

w G dańsku, podnosząc tem sam em sw ój autory ­

tet jako pokojow ego czynnika, decydującego w  

tym rejonie. 

w czesnego ranka stoją niezliczone tłum y, pra­

gnące ujrzeć kondukt żałobny.

7 kilometrowy kondukt żałobny
U lice, przez które przechodzi kondukt, 

przyozdobione są fio letow em i m asztam i, z któ ­

rych na znak żałoby zw isają fio letow e proporce. 

Szyby w ystaw ow e, okna dom ów , w ielkie hotele  

i insty tucje publiczne upięte są fio letow ą lub  

czarną m aterją żałobną. Z w ielu dom ów zw i­

sają chorągw ie, opuszczone do połow y m asztu , 

W  oknach w idnieją portrety króla Jerzego w  

żałobnych ram ach, przyozdobione kw iatam i.

Pochód z trum ną otw iera m arszałek arys­

tokracji rodow ej A ngli książę N orfolk w asyś­

cie heroldów króla oraz rozm aitych dygnitarzy  

królew skich, ubranych w tradycyjne m undury. 

T rum nę ciągną m arynarze.

Za trumną.
T uż za trum ną kroczy król E dw ard ósm y, 

poprzedzany przez chorążego niosącego sztan­

dar królew ski. K ról ubrany jest w m undur ad ­

m irała flo ty . Z a królem —  jego bracia książę  

Y orku, książę G loucesteru i książę K entu, na­

stępnie jego szw agier lord H arew ood, brat kró ­

low ej książę A thlone, szw agier zm arłego króla  

król H aakon norw eski i jego syn następca tro- 

N orw egji.
O rszak panujących otw ierają prezydent re­

publik i francuskiej, król duński i król rum uński 

za nim i —  król bułgarski i król belgijski, potem  

szw edzki następca tronu, książę regent jugosło ­

w iański i następca tronu w łoski. Po nich dalsi 

członkow ie rodów panujących i członkow ie ro ­

dziny królew skiej. N astępnie w specjalnej 

dw orskiej karocy, przyozdobionej koroną, kró- 

low a-w dow a ze sw ą córką księżną Y orku.

Trumna na lawecie.
10 m inut przed g. 10-tą trum na ze zw łoka ­

m i króla Jerzego V -go, przykryta proporcem  

królew skim  z koroną im perjalną, spoczyw ającą 

na fio letow ej aksam itnej poduszce, w yniesiona  

została w obecności członków  rodziny królew s­

kiej z W estm inister-hallu i ustaw iona na law e­

cie arm atniej.

Przywrócenie pojedynków w Niemczech.
Monarchjum. Przyw ódca studentów N ie­

m ieckich D eichsw eiler ośw iadczył na w ielkiem  

zebraniu z okazji 10-lecia istn ienia narodow o- 

socjalistycznej lig i studentów niem ieckich, że  

zostaną przyw rócone tradycyjne  pojedynki. M ó ­

w ca ośw iadczył m . in ., że now y kodeks hono ­

row y studentów niem ieckich sto i na  stanow isku  

że „obrazę honoru m ożna zm yć jedynie krw ią".

„Walka z kościołem w Niemczech przybiera 
na sile**.

Orędzie biskupów niemieckich.

B E R L IN W niedzielę odczytano z am bon  

w szystkich kościołów katolickich na obszarze  

R zeszy list pasterski biskupów niem ieckich, 

uchw alony na ostatn iej konferencji w Fuldzie  

w dniu 9 bm .
O rędzie biskupów naw ołuje katolików nie­

m ieckich do utw orzenia w spólnego frontu dla 

ochrony przed ruchem pogańskim  w  N iem czech, 

który dąży praedew szystkiem  do opanow ania  

m łodzieży niem ieckiej.
L ist przypom ina, że w ejście w krąg naro ­

dów cyw ilizow anych zaw dzięcza naród niem iec­

ki przyjęciu chrześcijaństw a.
W  kołach politycznych zw racają szczegól­

ną uw agę na następujące słow a orędzia:

W  naszej epoce każdy pragnąłby robić re­

w olucję niety lko polityczną, lecz rów nież i reli 

gijną. C hcąc zaoszczędzić narodow i niem ieckie­

m u kulturkam pfu, zw racaliśm y na to często  

uw agę, zw łaszcza zaś po konferencji w  Fuldzie. 

T ym czasem w alka przybiera coraz bardziej 

na sile.



G Ł O S L U B A W S K I

4 0  m iljo n ó w  z ł . c z y s te g o z y s k u  d a p o c z ta w  b ie ż .  r .  
R e fe ra t p o s ła  S ik o rs k ie g o  n a  k o m is ji b u d ż e to w e j S e jm u .

T y d z ie ń  in te n s y w n y c h  p ra c  w  iz b a c h  u s ta ­

w o d a w c z y c h  ro z p o c z ą ł s ię w c z o ra j o d o b ra d  
s e jm o w e j k o m is j i b u d ż e to w e j n a d b u d ż e te m  
m in is te r s tw a  p o c z t i te le g ra fó w , r e fe ro w a n y m  
p rz e z p o s ła S ik o rs k ie g o , d y re k to ra Z w . to w a ­

r z y s tw  k u p ie c k ic h  v r P o z n a n iu .
M a łe  o b ro ty  p o c z to w e .

Z a g łó w n y  w s p ó łc z y n n ik k o s z tó w u w a ż a  
m ó w c a ro b o c iz n ę , m im o  je d n a k , ż e p o s ia d a m y  
ro b o c iz n ę ta ń s z ą , n iż p a ń s tw a z a c h o d n io -e u ro ­

p e js k ie , o p ła ty p o c z to w e u n a s s ą w y ż s z e . 
O d la t t r z e c h o b ro ty  p o c z to w e z n a jd u ją  s ię n a  
ró w n y m n is k im p o z io m ie . L ic z b a r a d jo a b o -  

n e n ló w  w y n o s iła w  P o ls c e n a 1 l is to p a d a u b .  

ro k u  4 3 6 .4 4 1 .
Z m a la ła  o g ro m n ie i lo ś ć  d e p e s z , a p rz y c z y n ę  

te g o  r e fe re n t w id z i w  z b y t w y s o k ic h o p ła ta c h .  
Z a d a n ia o b n iż k i o p ła t te le fo n ic z n y c h id ą w  
k ie ru n k u  z n ie s ie n ia  l ic z n ik ó w i k o n ty n g e n tó w  
i z m n ie js z e n ia o p ła t z a z a ło ż e n ie te le fo n u .

C o  d o u s p ra w n ie n ia a p a ra tu p o c z to w e g o ,  
to ż y c z e n ia id ą m . in . w k ie ru n k u d o rę c z a n ia  

l is tó w  w  n ie d z ie lę i ś w ię ta .
P o ls k ie  R a d jo .

C o  d o  P o ls k ie g o  R a d ja , to  r e fe re n t u w a ż a ,  
ż e  z c h w ilą u p a ń s tw o w ie n ia g o , b iu ro k ra ty z u je

W obronie młodzieży.
P o d c z a s g d y  z ró ż n y c h  s ły s z y s ię u ty s k i ­

w a n ia  n a d  n a s z ą  m ło d z ie ż ą , k tó ra m a  b y ć  g o r ­
s z a n iż p o p rz e d n ie g e n e ra c je  —  p . J u n o sz a  D ą ­
b ro w s k i w  a r ty k u le „ P o lsk i Z b ro jn e j" p is z e :

„ M ło d z ie ż  d z is ie js z a  n ie je s t g o rs z a . J e s t  
p ro s ts z a i s z c z e r sz a .. . D z is ie jsz a z m a te r ia li­
z o w a n a m ło d z ie ż -  le p sz a c z ę ś ć te j  m ło d z ie ­
ż y — n a  k a ż d e m  k ro k u  z d o b y w a s ię  n a a k ty  
p o ś w ię c e n ia , n a a k ty  s a m o a a p a rc ia  g o d n e  a n ty ­

c z n y c h h e ro jo w ., . K w ia t m ło d z ie ż y  w s p ó łc z e ­
s n e j p ó jd z ie n a w s z y s tk o  b y le b y  m u  ty lk o  w s k a ­

z a ć  c e l ja s n o  o k re ś lo n y , p rz e k o n y w u ją c y  r e a ln y . 
O g ó ln ik a m i  m ę tn e m i a b s tra k c ja m i,  n ie o k re ś lo n y m  

b lic h tre m  d o  n ie j n ie t r a f im y " .

Większość współczesnych monarchów, to młodzi 
ludzie.

T a k  s ię z ło ż y ło , ż e w  c h w il i o b e c n e j w s z y -  
c y  m o n a rc h o w ie , s p ra w u ją c y r z ą d y w n ie l ic z ­
n y c h  ju ż p o z o s ta ły c h p o w o jn ie m o n a rc h ja c h ,  

to  lu d z ie m ło d z i .
K ró l K a ro l ru m u ń s k i n ie  m a  je s z c z e  la t 4 5 -c iu .  

W ty m  s a m y m m n ie j  w ię c e j w ie k u  je s t k ró l  
b u łg a rs k i B o ry s . K ró l B e lg ó w , L e o p o ld I I I m a  
z a le d w ie  la t 4 0 -c i . N o w y o d  k ilk u  d n i w ła d c a  
A n g lji , k ró l E d w a rd V II I l ic z y  —  ja k w ia d o m o  
la t 4 2 . N ie e tn i k ró l J u g o s ła w ji, P io tr I I , k tó ry  
o b ją ł r z ą d y  p o  s w y m  t r a g ic z n ie  z a m o rd o w a n y m  
o jc u A le k sa n d rz e , m a , ja k w ia d o m o , d o p ie ro  

1 2 -c ie w io s e n .
R e k o rd  w  i lo ś c i la t p a n o w a n ia d z ie rż ą w  

te j c h w il i k ró l w ło s k i W ik to r E m a n u e l I I I i 
k ró lo w a H o la n d ji , W ilh e lm in a . N a js ta r s z y m  
z e  w s z y s tk ic h  w s p ó łc z e s n y c h  m o n a rc h ó w  w  E u ­

ro p ie je s t k ró l S z w e c k i , G u s ta w  V .

Howe chrzty pruskie - Niemcy germanizują 
w dalszym ciągu polskne nazwy wsi.
N a m o c y ro z p o rz ą d z e n ia n a d p re z y d e n ta  

r e je n c ji o p o ls k ie j c a ły  s z e re g w io se k  p o ls k ic h  
n a  Ś lą sk u O p o ls k im o trz y m a ł o s ta tn io n o w e  
n a z w y  n ie m ie c k ie , w  m ie js c e n a z w  s ta ry c h , o d ­
w ie c z n ie p o ls k ic h . W  te n  s p o s ó b  n a  te re n ie  p o -

W  O F IE R Z E .
1 9  B L A N K A  H A L IC K A

(C ią g  d a ls z y ) .

E u g e n ju s z w te d y p o s p ie s z n ie z d m u c h n ą ł  
p ło m ie ń  i o s tro ż n ie , d e lik a tn ie , k o ń c e m  p a lc ó w  
d ro b n e g o  m o ty lk a w y ją ł i z ło ż y ł n a s to le ż y ­
w e g o  je s z c z e , ty lk o  z  o p a lo n e m i t ro c h ę s k rz y ­

d e łk a m i.
I n a ra z u ś m ie c h n ą ł s ię d z iw n ie , ja k b y  s z y ­

d e rc z o , n a  m y ś l, ż e o n , k tó re m u  ż a l b y ło  ż y c ia  
d ro b n e g o  o w a d u , z a k ilk a g o d z in z a b ić m a  
c z ło w ie k a .

Z a c z ą ł z a s ta n a w ia ć s ię n a d s o b ą s a m y m  z  
c a łą  ś w ia d o m  o ś c ią i c h ło d e m , ta k  s a m o , ja k  s ię  
w c z o ra j n a d  M in k ą z a s ta n a w ia ł . —  ja k  to b y ć  
m o g ło , ż e o n , k tó ry ta k d o n a jw y ż sz e g o  
s to p n ia , a ż d o p rz e s a d y n ie m a l p o s u w a ł p o ­
s z a n o w a n ie d la ż y c ia , n ie ty lk o lu d z k ie g o a le  
i n a jl ic h s z e g o n a w e t s tw o rz e n ia , o t , c h o ć b y  
ta k ie j ć m y s z a re j , c o d o ś w ie c y w p a d ła , —  
o n , c o  s e rc e m ia ł ta k g łę b o k o w ra ż liw e n a  
c ie rp ie n ie c u d z e , d z is ia j p rz e d s p e łn ie n ie m  
m o rd e rc z e g o c z y n u , n ie c z u ł n i w a h a n ia , n i  

l ito ś c i ż a d n e j.
D la n ie g o  B o b r ik o w  n ie b y ł c z ło w ie k ie m ,  

k tó ry  p o d o b n ie , ja k  k a ż d e n in n y c z u ć i c ie r ­
p ie ć a d o ln y , —  d la n ie g o B o b r ik ó w b y ł n ib y  
u o s o b ie n ie m te g o s tra z s n e g o d e s p o ty z m u ,  
k tó re n F in la n d ją d u s i ł , b y ł n ib y w a m p ire m  
o h y d n y m , k tó re n z F in la n d ji w s z y s tk ą k re w  
w y s y s a ł , b y ł p rz e d s ta w ic ie le m  i s y m b o le m  ro ­
s y js k ie g o  c a ra tu  !

s ię o n o . A p a ra t b iu ro k ra ty c z n y w z ró s ł d o  
7 0 0  u rz ę d n ik ó w .

W ie ś ż a l i s ię , ż e r a d jo  d o c h o d z i ty lk o d o  
m ie s z k a ń c ó w  m ia s ta , a m ia s to , ż e a u d y c je  d la  

ro ln ik ó w  p rz e n o s z ą 1 0 g o d z in m ie s ię c a n ie , d la  
h a n d lu  z a ś d w ie  g o d z in y , m im o  iż l ic z b a a b o ­
n e n tó w  m ie js k ic h s ię g a 4 2 8 .0 0 0 .

4 0  m iljo o ó w  c z y s te g o  z y s k u .
S łu s z n e s ą z d a n ie m r e fe re n ta ż y c z e n ia  

w ię k sz e g o  o p a rc ia a u d y c y j n a r e g io n a liz m ie . 
W a lk a  z h u m o re m , c h o ć b y u s z c z y p liw y m , n ie  
p rz y n o s i s u k c e s ó w , d o w o d e m  c z e g o  je s t g ło ś n e  
e c h o  „ w e so łe j f a l i lw o w s k ie j .“

P la n f in a n so w o -g o sp o d a rc z y p rz e d s ię b io r ­
s tw a  P o lsk a P o c z ta , T e le g ra f i T e le fo n p rz e ­
w id u je w p ła tę d o s k a rb u p a ń s tw a w s u m ie  
4 0  m iljo n ó w  z ło ty c h , w p ły w y z a ś p re l im in u je  
s ię w  w y s o k o śc i —  1 7 9 .4 0 0 .0 0 0  z ł .

N a jw a ż n ie js z ą z p o z y c y j d o c h o d o w y c h s ą  
o p ła ty  p o c z to w e , w y n o s z ą c e 1 0 4 m iljo n y . Z d a ­
n ie m  r e fe re n ta  p re l im in o w a n e w p ły w y  s ą z b y t  
o p ty m is ty c z n e .

P o  r e fe ra c ie  p o s ła S ik o rsk ie g o w K o m is j i 
b u d ż e to w e j S e jm u  w y w ią z a ła  s ię k ró tk a d y s ­
k u s ja , p o c z e m  s z c z e g ó ło w y c h  w y ja ś n ie ń  u d z ie li ł 
p . m in is te r p o c z t i te l. , E m il K a liń s k i.

w in tó w  b y to m sk ie g o , g liw ic k ie g o , k o z ie lsk ie g o ,  
k lu c z b o rsk ie g o , o p o ls k ie g o  i r a c ib o rs k ie g o M i-  
k lu c z y c e n a z w a n o „ K la u s b o rg " , W ie s z o w ę  
„ R a n d s d o rf  * , Z ie m ię c ic e —  „ A c k e r fe ld e “ , P rz e z -  
c h le b ie  —  „ Ś a n d w ie s e n " , C z e c h o w ic e  —  B ó h m s -  

w a ld c " , K rz a n o w ic e  —  „ L a n g lie b e n " ,  J a b o ro w ic e  
—  , ,H o ld o f i ld e “ , C z y s z k i —  „ F r ie d e n a u " , B rz e ­
z in k i —  „ B irk d o r f“ , Z ło tn ik i —  „ G o ld e n a u " ,  
D z ie k a ń s tw o  —  “ W ie se n a u " , C h rz u m c z y c e —  
, .S c h ó n k irc h “ , B u d z is k a —  „ R a tib o rk a m m e r “ , 
T u rz e  —  „ W e lle n d o r f"  , S ie d lin k a  —  „ K o lo n ie  
W e lle n d o r f" , D z ie rg o w ic e  —  „ O d e rw a ld e " , P rz e ­
w ó z —  „ O d e rfa h re " , M ie js c e  —  . ,M is l itz“ , N ę ­
d z a  —  „ B u c h e n a u " , R u d y  —  „ G ro s s R a u d e n " ,  
K o z ie ls k ą R u d ę —  „ K le in  R a u d e n “ .

J a k  to p o w ie d z ia ł w  p a r la m e n c ie n ie m ie c k im  
w  d n iu  2 1 . 5 . 3 5 . k a n c le rz  H itle r .

—  „ N ie je s t n a s z e m  ż y c z e n ie m  a n i z a m ia ­
r e m  z a b ie ra ć o b c y m  n a ro d o m  ic h n a ro d o w o ś ć ,  
ję z y k  lu b k u ltu rę , a b y  im  n a rz u c ić , o b c e , n ie ­
m ie c k ie . N ie d a je m y  ż a d n y c h p o le c e ń n ie m c z e ­
n ia n ie m ie c k ic h  n a z w , p rz e c iw n ie , n ie ż y c z y m y  

s o b ie te g o " .

Największe Targi, jakie Polska widziała.
Z a in te re s o w a n ie te g o ro c z n e m i T a rg a m i P o ­

z n a ń s k ie m u (2 6  k w ie tn ia d o  3 m a ja ) je s t is to t­
n ie o lb rz y m ie . 6  o g ro m n y c h  h a l ta rg o w y c h  je s t  
ju ż w  s tu  p ro c e n ta c h z a p e łn io n y c h . P o z o s ta łe  
h a le z a p e łn ia ją  s ię c o d z ie n n ie . O trz y m a n o  z g ło ­
s z e n ia z P o łu d n io w e j A m e ry k i , S ta n ó w  Z je d n o ­
c z o n y c h , K a n a d y , z p ó łn o c n e j A fry k i , z k ilk u  
p a ń s tw  A z j; , o ra z p ra w ie w s z y s tk ic h p a ń s tw  
E u ro p y . R o z w ó j T a rg ó w  w s k a z u je , ż e w  o k re ­
s ie b u d z ą c e g o  s ię ż y c ia g o s p o d a rc z e g o T a rg i  
s ta n o w ią  n a js k u te c z n ie js z y ś ro d e k p ro p a g a n d o ­
w y . U c ic h ły  w s z e lk ie g ło s y , d o ty c z ą c e s z tu c z ­
n o ś c i te g o  in s tru m e n tu  h a n d lo w e g o w o b lic z u  
p rz e trw a n ia k ry z y s u  i w z ro s tu n ie k tó ry c h ta r ­
g ó w , ja k ie g o  o b e c n ie  je s te śm y  ś w ia d k a m i. J e d ­
n a k ż e n ie w s z y s tk ie ta rg i c ie s z ą s ię ta k  ż y w io ­
ło w y m  w z ro s te m . Z p o ś ró d 2 3 n a jw ię k sz y c h  
ta rg ó w  w  E u ro p ie , z a le d w ie 8 w y k a z a ło ż y ­

w o tn o ś ć .

N ie z s a m e j je d n a k n ie n a w iś c i s z e d ł  
z a b ić , n ic .

O n  s p o d z ie w a ł s ię , o n  w ie rz y ł, ż e  z e ś m ie r ­
c ią k rw a w e g o ty ra n a lż e j b ę d z ie o jc z y ź n ie . . .  
ż e n a s tą p i, ż e n a s tą p ić  m u s i p rz e ło m ... ż e  c a rsk i  
r z ą d  u lę k n ie s ię te j n ie n a w iś c i, te j n ie c o fa ją ­
c e j s ię  p rz e d  n ic z e m  ro z p a c z y , k tó rą s a m ro z ­
p ę ta ł w  u c ie m ię ż o n y m  n a ro d z ie .

E u g e n ju sz  n a ś m ie rć s z e d ł , w ie rz ą c  m o c n o , 
ż e tą  ś m ie rc ią o k u p i o jc z y ź n ie  le p s z ą ,  ja ś n ie js z ą  

d o lę .
W  ty c h  d łu g ic h g o d z in a c h  s a m o tn o ś c i n o c ­

n e j , te g o  c z u w a n ia w  o s ta tn ią n o c , p o s ta n o w ił , 
ż e p o w in ie n  p o z o s ta w ić  l is t d o c a ra . , , l is t , w  
k tó ry m  b y  b e z  o g ró d k i w y p o w ie d z ia ł w s z y s tk o .

Z e F in la n d ja p o d z b ro d n ic z ą r ę k ą B o b r i-  
k o w a k o n a ła . . . ż e p rz e b ra ła s ię m ia ra  k rz y w d .. .  
ż e s p is k u  ż a d n e g o  w  k ra ju  n ie b y ło , ja k B ó g  
n a n ie b ie , ta k  n ie b y ło .. . ż e o n  ty lk o  s a m , E u ­
g e n ju s z  S c h a u m a n , s a m  p o s ta n o w ił w y m ie rz y ć  
s p ra w ie d liw o ść  i z g ła d z iw s z y  ty ra n a , s a m  g in ie . .

C z y ż c i , k tó rz y  p o  je g o  ś m ie rc i n a r e w iz ję  
tu  p rz y jd ą i l is t te n p o c h w y c ą , p o z w o lą , a b y  
d o s z e d ł d o  c a ra ? C z y d o p u śc i p o d ła c z y n o -  
w n ic z a p s ia rn ia , a b y te n k rz y k ro z p a c z y , ta  
s tra sz l iw a s k a rg a p rz e d a r ła s ię a ż ta m , d o  
t ro n u  ? t

W b re w w s z e lk ie m u p ra w d o p o d o b ie ń s tw u ,  
E u g e n ju s z  s p o d z ie w a ł s ię , ż e l is t je g o d o jd z ie  
p rz e z n a c z e n ia  s w e g o . B y ł w r p o d n ie c e n iu la ­
k ie m , ż e w s z y s tk o w  te j c h w il i w y d a w a ło m u  
s ię m o ż liw e m , n a w e t to , ż e c a r , p rz e c z y ta w s z y  
to  p is m o , z a d rż y n a w id o k z b ro d n i r z ą d u s w e ­
g o  i s p ra w ie d liw o ś ć  u c z y n i . . .

Udział posłów pomorskich w Komisjach 
Sejmowych.

N a  o s ta tn ie m  p o s ie d z e n iu S e jm u w y b ra n e  
z o s ta ły k o m is je a d m in is tr a c y jn o -s a m o rz ą d o w a  
o ra z z d ro w ia i o p ie k i s p o łe c z n e j . D o K o m is j i  
a d m in is tr a c y jn o -s a m o rz ą d o w e j w y b ra n y z o s ta ł  

m . in . p . p o s e ł M ic h a ło w sk i z G ru d z ią d z a , d o  
k o m is j i z d ro w ia i o p ie k i s p o łe c z n e j z a ś —  p o ­
s e ł K a m iń s k i z K o ś c ie rz y n y .

1300 Polaków wydalonych z Francji przybyło 
znów do Poznania.

W  n ie d z ie lę r a n o  p rz y b y ły  d o  P o z n a n ia  d w a  
w ie lk ie  t r a n s p o r ty  r e e m ig ra n tó w  z F ra n c ji .

W ię k sz o ś ć p rz y b y ły c h p o c h o d z i z w o je ­
w ó d z tw  c e n tra ln y c h  i p o łu d n io w y c h P o lsk i .

C z ę ść z n ic h w y je c h a ła ju ż  z P o z n a n ia d o  
m ie jsc a s w e g o  p o c h o d z e n ia , c z ę ś ć z a ś o c z e k u je  
je sz c z e w  P o z n a n iu  i u d a s ię n a jb liż sz e m i p o ­
c ią g a m i w  d a ls z ą  d ro g ę .

O g ó ln ie o b lic z a ją t r a n s p o r ty  n a 1 3 0 0 o s ó b .

Z w y c ię s tw o w o js k  w ło s k ic h  

n a f ro n c ie p ó łn o c n y m

M a rs z a łe k  B a d o g ljo  te le g ra fu je : N a w ia d o ­
m o ś ć , iż z n a c z n e s i ły  n ie p rz y ja c ie ls k ie  p o d d o ­
w ó d z tw e m  R a sa  K a s s a p rz y g o to w u ją s ię w p o ­
łu d n io w y m  T e m b ie n ie d o p o tę ż n e j o fe n z y w y , 
o d d z ia ły  n a s z e  z a a ta k o w a ły  g w a łto w n ie  n ie p rz y -  
a c ie la . W y w ią z a ła s ię z a c ię ta b itw a k tó ra  t rw a ­
ła  d n ia  2 1 , 2 2  i 2 3 ’ b m . W a lk a z a k o ń c z y ła s ię  
w o z o ra j p ó ź n ą n o c ą c a łk o w ite m z w y c ię s tw e m  

n a s z e m .
G e n . G ra z ia n i w y d a ł ro z p o rz ą d z e n ie , z n o ­

s z ą c e  n ie w o ln ic tw o , n a te re n ie p ro w in c ji G a lla  

B o ra n a .

C o  m ó w ią  A b is y ń c z y c y ?

A d d is -A b e b a . Z e s tro n y a b isy ń s k ie j s ły ­
c h a ć ż e w ie lk ie  w a lk i n a  f ro n c ie p ó łn o c n y m  w  
G h e ra lc ie i T e m b ie n ie  je sz c z e  t rw a ją . N ie m a je ­
s z c z e s z c z e g ó łó w  o  p o ło ż e n iu  b o jo w e m  z g łó w ­
n e g o  d o w ó d z tw a a b is y ń s k ie g o .

W e d łu g  d o ty c h c z a so w y c h  w ia d o m o ś c i  m ia ły  
w o js k a  a b is y ń s k ie  z ro b ić d a ls z e p o s tę p y . S ły ­
c h a ć p o g ło s k i , ż e p o  s tro n ie a b is y ń s k ie j b ie rz e  
w  ty c h w a lk a c h  u d z ia ł o k o ło  6 0 .0 0 0  lu d z i.

W ia d o m o ś c i w  i ro n tu  p o łu d n io w e g o m ó w ią  
o  o g ó ln e m  o s ła b ie n iu  a k c ji b o jo w e j.

M a ją s ię je sz c z e to c z y ć w a lk i m ię d z y p o -  
s z o z e g ó ln e m i o d d z ia ła m i. A b isy ń c z y c y d o n o s z ą  
d a le j, ż e w e c z w a r te k  o d le c ia ł s a m o lo t a b is y ń -  
s k i C z e rw o n e g o K rz y ż a d o  N e g h e li i B o ra n ie ,  
b y  z a w ie ś ć m a te r ja ł o p a tru n k o w y i le k a r s tw a . 
W  p ią te k  r a n o  s a m o lo t p o w ró c ił z ia m tą d z  r a n ­
n y m i d o  A d d is -A b e b y .

P ilo t o p o w ia d a , ż e N e g h e lli n ie b y ło o b s a ­
d z o n e  p rz e z W ło c h ó w ,  a ta k ż e n ie  m ó g ł s ię  d o ­
p a trz y ć ż a d n y c h  w o jsk  w ło s k ic h  w  o k o lic y .

W ło s i s tra c il i 1 7 0 0  z a b ity c h , a  8 0 0  z a b ra n o  
d o  n ie w o li .

W a rs z a w a . Ź ró d ła  a n g ie ls k ie  d o n o s z ą n a ­
to m ia s t z A d d is -A b e b y , ż e w w a lk a c h n a p o ­
łu d n io w o  z a c h ó d  o d  M a k a lle W ło s i s tra c i li 1 7 0 0  
z a b ity c h a 8 0 0  o d d a ło  s ię w  r ę c e  a b is y ń ć z y k ó w  
d o b ro w o ln ie . W ię k sz o ś ć  ty c h  je ń c ó w s ta n o w ią  
ja k o b y  ty ro lc z y c y . Z e ź ró d e ł a b y s y ń sk ic h d o ­
n o s z ą , ż e a rm ja r a s a D e s ta z a ję ła n o w e p o z y c je  
i ż e  p o s ła n o  je j n a p o m o c w o js k a M e k o n e n a , l i­
c z ą c 7 5  ty s . lu d z i . D e d ż ja k  M a k o n e n u k o ń c z y ł  
p o d o b n ą  s z k o łę  w o js k o w ą w  P e te r s b u rg u  i je s t  
d o s k o n a ły m  z n a w c ą  s z tu k i w o je n n e j.

W z ią ł a rk u s z p a p ie ru i ta k s z y b k o p is a ł :
„ N a jja ś n ie js z y P a n ie ! N ie o d z y w a m s ię  

d o W a s , ja k p o d d a n y  d o  m o n a rc h y , a le  ja k  
c z ło w ie k  d o  c z ło w ie k a . W s z y s tk o  c o  tu  p o w ie m , 
je s t p ra w d ą ; c z ło w ie k , k tó re n z a k ilk a g o d z in  
u m rz e ć m a , n ie k ła m ie . N a B o g a p rz y s ię g a m ,  
ż e to , c o  tu  p is z ę , p ra w d ą je s t!

N a jja ś n ie js z y P a n ie ! W y  c h y b a n ie w ie c ie ,  
w y w ie d z ie ć n ie m o ż e c ie , c o s ię to  w  W a s z e m  
im ie n iu  w F in la n d ji d z ie je ! J a k n a ró d , n a d  
k tó ry m  B ó g  o d d a ł W a m  p a n o w a n ie , w  w ię z a i h  
ję c z y  p o d  s tra s z n ą , k a to w s k ą r ę k ą  B o b r ik o w a  ! 
W ię z ie n ia p rz e p e łn io n e ; s e tk i lu d z i id ą n a w y ­
g n a n ie , w  ro s y js k ie  s te p y , w  s y b ir s k ie  k a to rg i ! 
W s z ę d z ie  u c is k , n ie w o la , p rz e k u p s tw o i z ło ­
d z ie js tw o b e z c z e ln e . B o b r ik o w  z k ra ju n a s z e ­
g o  d la s ie b ie m iljo n o w y m a ją te k z d z ie r s lw e m  
i p o s tra c h e m w y c isn ą ł . O jc z y z n a m o ja p o d  
p a n o w a n ie m  R o s ji je s t ja k  m ę c z e n n ik  n a k rz y ­
ż u  ro z p ię ty . A  w s z a k m ia ła n ie g d y ś z a p e w ­
n io n e s w o b o d y s w o je , m ia ła k o n s ty tu c ją , c o  
p rz y s ię g ą ro s y jsk ic h c a ró w z a g w a ra n to w a n a  
b y ła . I w s z y s tk o ś c ie  je j o d e b ra li . C z y w y  s ię  
B o g a n ie b o ic ie ?  C z y w y s ię n ie b o ic ie s tra sz ­
n e j d z ie jo w e j .N e m e z is , k tó ra m u s i p rz y jść ,  
k tó ra  p rz y jd z ie ! I m o ż e  ju ż id z ie , s ta m tą d o d  
W s c h o d u , o d ty c h ż ó łty c h lu d ó w , k tó re ta k  
le k c e w a ż y liś c ie ! N a jja ś n ie jsz y ' P a n ie ! P o w ia ­
d a ją , ż e W y  m a c ie s e rc e l i to ś c iw e , ż e ś c ie le p s i  
o d  ty c h , c o w a s o ta c z a ją . P rz e jrz y jc ie n a re s z ­
c ie i p rz e k o n a jc ie s ię , ja k  F in la n d ją  r z ą d z ą c i ,  
k tó ry c h  tu d o  n a s p o s ła l iś c ie . Z a  k ilk a  g o d z in , 
je ś l i B ó g d a , g e n e ra ł-g u b e rn a to r B o b r ik ó w  
p a d n ie o d  m o je j k u li.  C . d . n .
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Spęd bekonów w LubawieZYXWVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA
o d b ę d z ie  s ię w  p o n ie d z ia łe k , d n ia  3 . lu te g o  b r . , p o c z ą te k  
o  g o d z . 7 .3 0  w  n a s tę p u ją c e j k o le jn o ś c i :

R o d z o n e , S a m p ła w a , B y s z w a łd , P r a ln ic a , O s ta s z e w o ,  
T u s z e w o , W a łd y k i , K a z a n ic e , Z ło to w o , S w in ia rc , G r a b o w o ,  
Z ie lk o w o , R u m ie n ic a , L u b s ty n e k , O m u le , C z e r lin , Z w i-  
n ia rz , T a r g o w is k o , R o ż e n ta l , L u b a w a , K a tle w o , Z a ją c z k o -

w o , G r o d z io z n o .
N a s p ę d z ie  b ę d ą b r a n e  ta k ż e  ś w in ie  o  w r a d z e  9 5  —  

1 2 0  k g . i to  w  n a s tę p u ją c y c h  m a k s y m a ln y c h  i lo ś c ia c h :  
D la k ó ł : Z ie lk o w r o , P r ą tn ic a  ( p o 4  s z t . n a  k o ło )

B y s z w a łd , K a z a n ic e , L u b s ty ­
n e k , O s ta s z e w ’0 , R u m ie n ic a ,  
Z ło to w o , Z w in ia r z  
C z e r l in , G r a b o w o , S w in ia r c , 
W a łd y k i, O m u le  
G r o d z ic z n o , T u s z e w m  
T a r g o w is k o  
R o ż e n ta l , L u b a w a

M a ją tk i c o  d e k la r o w a ły  d o s ta w ę  b e k o n ó w ’

( p o 8 s z t. n a k o ło )

k o ło )  
k o ło )  
k o ło )  
k o ło )  

M a ją tk i c o  d e k la r o w a ły  d o s ta w ę  b e k o n ó w ’ —  m o g ą  
ś w iń  o w a d z e  9 5  —  1 2 0  k g . d o s ta r c z y ć  p o  2  —  3  f z iu k i. Z  
p o z a k ó ł P r o d u c e n tó w  T r z o d y  C h le w n e j m o g ą b y ć  d o p u ­
s z c z e n i d o  o d s ta w y  ś w iń ( 9 5  —  1 2 0  k g ) n a  s p ę d ty lk o  
roinicy-hodowcy, z a  u p r z e d n ie m  z g ło s z e n ie m  s ię  u  p r e ­
z e s a K o ła  P r o d u c e n tó w . S p is ty c h  r o ln ik ó w 7 w in n i p o d a ć  
n a  s p ę d z ie  I n s t r u k to r o w i H o d o w la n e m u  P . I . R . —  o d n o ś -

( p o  
( p o  
( p o  
( p o

1 2

1 6
2 0
2 4

s z t .  
s z t . 
s z t . 
s z t .

n a  

n a  

n a  
n a

n i p .p . P r e z e s i .
I n s t r . H o d . P , 1 . R . I n ż . R a c ib o r s k i.

Kronika
d n ia 2 9  s ty c z n ia 1 9 3 6  r .  

F r a n c is z k a  S a le z e g o  
M a rty n y  H ia c e n ty  
P io t r a  N ., M a rc e l i

Nowe miasto

Ś r o d a
C z w a r te k  
P ią te k

S ło ń c a : w s c h ó d  o g o d z . 7 .1 9  z a c h ó d o g o d z . 1 6 .0 1

Obchody szkolne w dzień imienin P. Prezydenta 
Rzeczypospolitej.

M in is te r  W y z n a ń  R e l ig ijn y c h  i O ś w ie c e n ia P u b l ic z ­
n e g o  p r o f . S w ię to s ła w s k i z a r z ą d z ił , a b y  w  d n iu  1 - y m  lu ­
ty m  r .b . ja k o  w  d z ie ń  im ie n in P a n a  P r e z y d e n ta R z e c z y ­
p o s p o l i te j , m ło d z ie ż  w s z y s tk ic h s z k ó ł z o r g a n iz o w a ła u r o ­
c z y s te  o b c h o d y k u  c z c i D o s to jn e g o  S o le n iz a n ta , w y r a z i ­
c ie la M a je s ta tu R z e c z y p o s p o l i te j . Z g o d n ie  z  p o le c e n ie m  
m in is t r a  o b c h o d y  te  b ę d ą w y k o r z y s ta n e  d la p o g łę b ie n ia  
u m ło d z ie ż y  z n a jo m o ś c i k o n s ty tu c j i z  d n ia  2 3 - g o  k w ie tn ia  
1 9 3 5  r . , z w ła s z c z a  z a ś z r o z u m ie n ia  z a s a d y z w ie r z c h n ic tw a  
P r e z y d e n ta  n a d  w s z y s tk ie m i o r g a n a m i P a ń s tw a . O b c h o d y  
b ę d ą  p o p r z e d z o n e  n a b o ż e ń s tw a m i s z k o ln a m i w  ty c h  s z k o ­
ła c h , w  k tó r y c h  je s t ś w ią ty n ia  n a  m ie js c u .

Rejestracja pojazdów mechanicznych.
K o m is ja  d la r e je s tr a c ji p o ja z d ó w  m e c h a n ic z n y c h  i 

e g z a m in o w a n ia  k ie r o w ^ c ó w ’ b ę d z ie  u r z ę d o w a ła w  lo r u n iu  
w  d n ia c h  3  i 1 7 lu te g o  r .b . o  g o d z in y  8 - e j d o  1 3 .3 0 .

Hiedoręczone odznaki i legitymacje Krzyża 
Walecznych.

M in is te r s tw o  S p r a w  W o js k o w y c h p o s ia d a z n a c z n ą  
l ic z b ę  o d z n a k K r z y ż a  W a le c z n y c h  w r a z  z le g i ty m a c ja m i 
n ie d o rę c z o n y c h  o d z n a c z o n y m  z  p o w o d u  ic h  z w o ln ie n ia  z  
c z y n n e j s łu ż b y  w o js k o w e j . O d z n a k i n ie  o d e b r a l i p r z e w a ­
ż n ie  p o d o f ic e r o w ie i s z e r e g o w c y  r e z e r w y , w z g lę d n ie p o s ­
p o l i te g o  r u s z e n ia ,  k tó r y c h  p r z y n a le ż n o ś ć  d o  p o s z c z e g ó ln y c h  
P o w ia to w y c h  K o m e n d  U z u p e łn ie ń , ja k o  te ż  ic h m ie js c a  
z a m ie s z k a n ia  n ie  s ą  z n a n e  M in is te r s tw u  S p r a w W o js k o ­
w y c h . W  ic h  l ic z b ie  z n a jd u je  s ię  p e w ie n  p r o c e n t  o s ó b  p o ­
le g ły c h  ( z m a r ły c h ) .

P o n ie w a ż  w  in te r e s ie  o d z n a c z o n y c h  le ż y , b y  o  n a d a ­
n iu  im  o d z n a c z e n ia  z o s ta l i p o w ia d o m ie n i , o  c z e m  w  w ie ­
lu  w y p a d k a c h  n ie  w ie d z ą  i b y  o d z n a c z e n ia  te  p o d ję l i , M i­
n is te r s tw o  S p r a w  W o js k o w y c h  w y d a ło  d r u k ie m  „ L is tę  o d ­
z n a c z o n y c h  K r z y ż e m  W a le c z n y c h  o  n ie z n a n y c h  a d r e s a c h "  
i w y s ła ło  ją  p o  je d n y m  e g z e m p la r z u  d o  w s z y s tk ic h  z a r z ą ­
d ó w  M ie js k ic h  i G m in n y c h  b y  u d o s tę p n ić ją d la o g ó łu  
z a in te re s o w a n y c h , r o z p r o s z o n y c h  w  c a le m  P a ń s tw ie .

T o  te ż  w s z y s c y  c i , k tó r z y  w  la ta c h  1 9 1 4 - 1 9 2 1 c z y n ­
n ie w s p ó łd z ia ła li w  o d b u d o w ie  N ie p o d le g ło ś c i P o ls k i , lu b  
te ż  n ie ś l i p o m o c  o d d z ia ło m  w a lc z ą c y m  n a  f r o n c ie  ( P o ls k i  
C z e r w o n y  K r z y ż ) w in n i o s o b iś c ie ( w  w y p a d k u  ś m ie r c i  ic h  
r o d z in y ) z n o s ić  s ię w  u r z ę d z ie G m in n y m , c e le m  s p r a w ­
d z e n ia , c z y  n a z w is k a  ic h  z n a jd u ją  s ię  n a l i ś c ie  o d z n a c z o ­
n y c h .

Z miasta i powiatu.

Wenta Stow. Pań Miłosierdzia w Nowemmieście.
S to w . P a ń  M ił. ś w . W in c e n te g o a P a u lo w  N o ­

w e m m ie ś c ie  u r z ą d z a  w  n ie d z ie lę d n ia  2 lu te g o  b r . w  s a l i  
H o te lu  C e n tr a ln e g o  „ W e n tę “  p o łą c z o n ą  z k o n c e r te m , lo -  
te r ją  f a n to w ą , o r a z  u r o z m a ic o n y m  p r o g r a m e m .

P r z y g r y w a ć b ę d z ie  z n a n a  o r k ie s tr a  w o js k o w a  6 7  p p .  
z B r o d n ic y , p o c z ą te k  k o n c e r tu  o  g o d z . 1 8 - te j .

P r z y  d ź w ię k a c h  o r k ie s t r y  z n a jd z ie k a ż d y m o ż n o ś ć  
z a p o m n ie n ia o  t r o s c e  i k ło p o ta c h  d n ia  c o d z ie n n e g o . G o ś c i  
c z e k a  n a  m ie js c u s m a c z n y  i o b f i ty b u f e t w  z a r z ą d z ie  
P a ń . C z y s ty  z y s k  p r z e z n a c z a s ię n a c e le d o b r o c z y n n e .

W o b e c  w z n io s łe g o  c e lu  p r z y jś c ia  z  p o m o c ą n a jb ie d ­
n ie js z y m  p r o s i o  p o p a r c ie  te j im p r e z y  S z a n . O b y w a te ls tw o  
m ia s ta  i o k o l ic y  Z a r z ą d .

W o b e c  ta k  s z la c h e tn e g o  c e lu , s p o łe c z e ń s tw o  m ia s ta  * 
i o k o l ic y  p o p r z e n ie w ą tp liw ie  ja k  c o  r o k u , p o w y ż s z y  | 
w ie c z o r e k  p r z e z  g r e m ja ln y w  n im  u d z ia ł i s k ła d a n ie  d a - ;  
r ó w  d o  b u f e tu .

Zabawa gimnazjalna.
Nowemiasto. D n ia  1 lu te g o  o g o d z . 1 6 o d - «  

b ę d z ie  s ię w  a u l i G im n a z ju m  z a b a w a m ło d z ie ż y  
g im n a z ja ln e j z u d z ia łe m  R o d z ic ó w  i K r e w n y c h . 
W s tę p  d la  m ło d z ie ż y  3 0  g r . d la s ta r s z y c h  5 0  g r .  
C z y s ty  d o c h ó d  p r z e z n a c z o n o  n a le tn i o b ó z h a r ­
c e r s k i d r u ż y n y  g im n a z ja ln e j w  T a tr a c h .

Sprzedaż płaszczy wojsk, dla org. P. W.
K o m e n d a  P o w ia to w a  P , W . —  N o w e m ia s to p e d a je  

d o  w ia d o m o ś c i , iż s ą d o  s p r z e d a n ia w o js k o w e u ż y w a n e  
p ła s z c z e  s u k ie m u : w  c e n ie — p ła s z c z  k a w a le r y js k i 1 1 ,5 0  z ł  
p ła s z c z p ie c h o ty  1 0 ,2 0  z ł . P ła s z c z e  p o w y ż s z e m o g ą  n a b y ć  
z a r z ą d y p o s z c z e g ó ln y c h o r g a n iz a c j i P . W , d la s w o ic h  
c z ło n k ó w .

Z a p o tr z e b o w a n ie  w r a z  z g o tó w k ą  p r z y jm u je s ię w  
k a n c e la r j i k o m e n d y  P . W . ( G m a c h  S ą d u G r o d z k ie g o ) d o  
d n ia  3 - g o  lu te g o  1 9 3 6  r o k u .

K o m e n d a n t P o w ia to w y  P r z y s p o s o b ie n ia W o js k o w e g o  
( — ) J . D U L Ę B A , p o r u c z n ik .

Egzamin mistrzowski.
Nowemiasto. P .  A n a s ta z y R o z w a d o w s k i z N o w e g o -  

m ia s ta  z ło ż y ł o n e g d a j p r z e d  K o m is ją  E g z a m in a c y jn ą  p r z y  
I z b ie R z e m ie ś ln ic z e j w  G r u d z ią d z u , e g z a m in n a m is t r z a  
p ie k a r s k ie g o .

Ś w ie ż o  „ u p ie c z o n e m u ” m is t r z o w i s k ła d a m y z te j  
o k a z j i s z c z e re  g r a tu la c je .

Ilu i jakich mieszkańców ma miasto Lubawa?
W e d łu g  d a n y c h  s ta ty s ty c z n y c h  z a  c z a s  o d  1 s ty c z n ia  

d o  3 1  g r u d n ia  1 9 3 5  r . , k tó r e w p ły n ę ły  d o  B iu r a E w id e n c j i  
L u d n o ś c i p r z y  Z a r z ą d z ie  M ie js k im  m ia s ta  L u b a w y , w  d n iu  
1 - s z y m  s ty c z n ia  1 9 3 6  r . z a r e je s t r o w a n o  n a  te r e n ie m ia s ta  
L u b a w y 2 .6 9 2  m ę ż c z y z n  i 2 .9 5 4 k o b ie t . J e ż e l i d o d a m y  te  
d w ie c y f r y , to  o tr z y m a m y  i lo ś ć m ie s z k a ń c ó w  L u b a w y  w  
r o k u  u b ie g ły m , k tó r a  w y n o s i o g ó łe m  5 ,6 4 6  g łó w .

P o la c y  r e p r e z e n tu ją  p o k a ź n ą  c y f r ę  5 .5 0 7  m k . ( 9 7 ,4  o /o )  
o g ó łu  lu d n o ś c i, N ie m c y  1 1 5  m k  ( 2 .2  ° /0 ) , Ż y d z i 2 4  m k .( 0 ,4 0 / 0 )  
ja k  f a m a  g ło s i , ta  o s ta tn ia  c y f r a  p o d o b n o  z m a le je  w  b ie ż ą ­
c y m  r o k u  a ż  d o  z e r a  ( ? ) .

R e l ig ją  p a n u ją c ą  je s t r e i . r z y m s k o -k a to l ic k a , w y z n a -  
je  ją  5 .5 1 5  m k . ( w  l ic z b ie te j z n a jd u je  s ię  r ó w n ie ż  8  N ie m ­
c ó w ) ; p r ó c z  te g o  r e l ig ję  e w a n g e l ic k ą  w y z n a je  1 0 0  m k ., w y ­
z n a n ie  m o jż e s z o w e  2 4  m k ., b a p ty s tó w  6 , g r e c k o - k a to l ik  1 .

U r o d z in  z a n o to w a n o  1 5 5 , z g o n ó w  1 0 8 , ś lu b ó w  4 4 . O d  
i lo ś c i u r o d z e ń  w y s ta r c z y  o d ją ć  i lo ś ć  z g o n ó w , a  o tr z y m a m y  
p r z y r o s t  n a tu r a ln y  lu d n o ś c i  m ia s ta  L u b a w y  w  r o k u  u b ie g ­
ły m , w y n o s z ą c y  4 7  o s ó b . D la  p o r ó w n a n ia  w a r to  p r z y to c z y ć ,  
ż e  w  r . 1 9 3 4  p r z y r o s t n a tu r a ln y  w y n o s i ł 4 3  o s ó b  ( 1 6 3  u r o ­
d z e ń , 1 2 0  z g o n ó w  i  2 8  ś lu b ó w ) .

C z a s o w ’o  p r z e b y w a  w  L u b a w ’ ie  1 9 1  o s ó b .

Z kroniki sceny amatorskiej.
Lubawa. M iłą  n ie s p o d z ia n k ą  d la  o b y w a te li L u b a ­

w y , p r z y g o to w u je  z e s p ó ł a m a to r s k i p r z y  Z w ią z k u R e z e r ­
w is tó w  w  L u b a w ie , p r z e z  w y s ta w ie n ie  w  d n iu 2 lu te g o  
b r . o  g o d z . 1 9 .1 5  n a s a l i p . K o w a ls k ie g o , a u r e m o n ta ż u  
k o m e d jo w e g o  p . t . „ Z w y c ię s k ie S k r z y d ła " w 3 a k ta c h  
p r z e z  Z . O r w ic z a , z k tó r e g o t r y s k a p r z e d e w s z y s tk ie m  
z ło ty , b e z t ro s k i i w is ie lc z y h u m o r m e c h a n ik a - s ie r ż a n ta  
P r z y k r y w k i . S ta n o w c z y  i b o h a te r s k i k a p ita n - p i lo t  B ils k i ,  
r o z k o c h a n a  w  n im , p ię k n a d z ie d z ic z k a  D a n u ta O r le ń s k a ,  
g o r ą c y  e n tu z ja s ta  B o g d a n R a c z e w s k i, k u ż y n k a je g o  m ło ­
d z iu tk a  s k a u tk a  H a n k a  K r ę c z y ń s k a , n ie s z c z ę ś l iw a  w  m iło ­
ś c i n a u c z y c ie lk a f r a n c u s k ie g o J e a n e t te , a w r e s z c ie  m ło -  
d z iu tk ę  o r lę  lw o w s k ie , m e c h a n ik  J ó z e k , o r a z z a r a d n y  w e  
w s z y s tk ie m  W o jc ie c h  r o b o tn ik f o lw a r c z n y , o to p o s ta c ie ,  
k tó r e  w  t r e ś c i k o m e d j i , d a d z ą  w id z o m  m o m e n ta p e łn e  n a ­
p ię c ia , e m o c j i i d u ż o , d u ż o h u m o r u . K to z r e s z tą w id z ia ł  
o d e g r a n ą  p r z e z  te n  s a m  z e s p ó ł k o m e d j i w o js k o w e j „ D z ie l­
n y  w o ja k  S z y m c h e S m il , n a  f r o n c ie ” p o s p ie s z y n a p e w n o ,  
z o b a c z y ć  „ Z w y c ię s k ie  S k r z y d ła ”  a b y  u jr z e ć  o d tw ó r c ę  S y m -  
c h e  S m ila , a le  ju ż  w  r o l i w e s o łe g o s ie r ż a n ta P r z y k r y w k i .  
A  z a te m  s p o ty k a m y  s ię w s z y s c y  b e z  w y ją tk u  w  n ie d z ie lę  
t j . 2 lu te g o  n a  p r z e d s ta w ie n iu  „ Z w y c ię s k ie  S k r z y d ła ” , a b y  
p o te m  p o h u la ć  z  c a łe j d u s z y n a z a b a w ie k a r n a w a ło w e j ,  
k tó r a  o d b ę d z ie  s ię  p o  p r z e d s ta w ie n iu . W s tę p  n a  z a b a w ę ,  
ty lk o  z a o k a z a n ie m  z a p r o s z e n ia .

Zuchwała kradzież.
Lubawa. W  u b . p o n ie d z ia łe k , o k o ło g o d z . 1 7 - te j  

p o w r a c a l i w o z e m  z ta r g u  z L u b a w y  d o  Z a ją c z k o w a m a ł­
ż o n k o w ie  G r z o n k o w s c y  i n ie j . K n a s p e r . T e n  o s ta tn i s ie ­
d z ą c  ty łe m  d o  k o n i , z w a ż a ć  m ia ł n a  z n a jd u ją c e  s ię  w  ty ­
le w o z u  p r z e d m io ty . G d y  w ó z  w je c h a ł w  A le je  H a lle r a  ja ­
k iś  n ie z n a n y s p r a w c a , p r z y z n a ć n a le ż y s p o s t r z e g a w c z y ,  
s p r y tn ie  „ p r z y u w a r z y ł" , ż e  K n a s p e r  n ie z g o r z e j z a la ł s o b ie  
n a  ta r g u g ło w ę a lk o h o le m  i ż e  n ie b a r d z o ja k o ś t r o s z c z y  
s ię  o  to , c o  d z ie je  s ię  w o k ó ł n ie g o . T o  te ż ło b u z n ie w ie le  
m y ś lą c , z b l iż y ł s ię  d o  ja d ą c e g o  w o z u , w  m ig  z w ę d z ił z  n ie ­
g o  b a ń k ę  o d  m le k a  i z a w a r to ś c ią  5  l i t r ó w  e le ju ja d a ln e g o  
i 2  p u s te  k o s z y k i , p o c z e m  z w ia ł w  n ie w ia d o m y m  k ie r u n k u .

Niemal groźny pożar.
Lubawa W  u b ie g ły c z w a r te k , r a n o  o  g o d z . 5 - te j ,  

z a u w a ż y ł m is t r z  k r a w ie c k i p . F r a n c is z e k  G r a s z e k , lo k a to r  
k u p c a k o lo n ja ln e g o w  R y n k u  p . B r o n ie w s k ie g o , iż  p r z e z  
o k n o  s p ic h rz a  g o s p o d a r z a  d o m u  w y d o s ta ją  s ię  n a z e w n ą tr z  
p ło m ie n ie . Z b u d z i ł w ię c  c o  tc h u  p . B r o n ie w s k ie g o , k tó r y  
w r a z  z  d o m o w n ik a m i , n a  s z c z ę ś c ie  w  p o r ę  je s z c z e , p o b ie g ł  
d o  s p ic h r z a  i z d o ła ł  p o ż a r s tłu m ić  w  z a r o d k u . J a k  s tw ie r ­
d z o n o  p o ż a r p o w s ta t o d p a lo n e g o  ję c z m ie n ia , k tó r y  z a  
w c z e ś n ie  ( je s z c z e  g o r ą c y ) w s y p a n o  d o  w o r k ó w

P o ż a r  te n  n ie c h y b n ie  p r z y b r a łb y  g r o ź n ie js z e  r o z m ia ­
r y , p r z y c z e m  s t ra w i łb y  w  k r ó tk im  c z a s ie n ie ty lk o  n ie r u ­
c h o m o ś c i p . B r o n ie w s k ie g o , a le  ta k ż e i s ą s ie d n ie d o m y  
w s c h o d n ie j s t r o n y  R y n k u , k tó r y c h  s p ic h r z e b u d o w a n e  s ą  
p r z e w a ż n ie  z  d iz e w a  i w  k tó r y c h  z n a jd u ją  s ię  s a m e  s k ła d ­
n ic e to w m ró w  k o lo n ja ln y c h  z  je d n e j s t r o n y , a  z  d r u g ie j  
s k ła d n ic a  a r ty k u łó w  d r o g e r y jn y c h  p . W illa .

Walne zebranie Oddziału Z. 5. w Łąkorzu.
W  d n iu  2 1 . 1 . 3 6  r . o  g o d z . 1 6 - te j o d b y ło  s ię  w a ln e  

z e b r a n ie  tu t . Z a r z ą d u  O d d z ia łu  Z . S tr z . p r z y  o b e c n o ś c i 3 0  
c z ło n k ó w . Z e b r a n ie z a g a i ł p r e z e s  o b y w . K u z im s k i , w ita ­
ją c l ic z n ie z e b r a n y c h c z ło n k ó w p o m im o n ie p o g o d y .  
N a s tę p n ie  s e k r e ta r z  o d c z y ta ł p r o to k ó ł z  o s ta tn ie g o  z e b r a ­
n ia  O d d z ia łu . P o k r ó tk ie m  s p r a w o z d a n iu z c a ło r o c z n e j  
d z ia ła ln o ś c i tu t . O d d z ia łu  p r z y s tą p io n o  d o  w y b o r u  n o w e ­
g o  Z a r z ą d u , k tó r y  w y b r a n o  w  n a s tę p u ją c y m  s k ła d z ie :

P r e z e s - o b . W in k o w s k i M a k s y m ilja n , w ic e p r e z e s -  
o b . K a r w a t A d a m , s e k r e ta r z  - o b . J a r o ń s k i F r a n c is z e k ,  
s k a r b n ik  - o b . B a r a ń s k i S ta n is ła w , r e f e r e n t w y c h .- o b y w . -  
o b . S ik o r s k i F r a n c is z e k , k o m e n d a n t - o b . L a tz k e  B r u n o n ,  
k o m . r e w . - O s tr o w s k i W in c e n ty  i P a ź d e iń tk i J ó z e f .

W  d a ls z y m  p u n k c ie  p o r z ą d k u  d z ie n n e g o  o m ó w io n o  
p la n  p r a c y  n a  n a jb l iż s z y  o k r e s , p o d k r e ś la ją c s z c z e g ó ln ie  
w z m o ż e n ie p r a c y w p o d o d d z ia le  o r a z  p r o w a d z e n ie  p r a ­
c y  w e d łu g  u s ta lo n e g o  p la n u . P o n a d to  w y s u n ię to k w e s t ję  
p o w ię k s z e n ia  l ic z e b n e g o o d d z ia łu  p r z e z  p r z y k ła d n y  c z y n  
s t r z e le c k i , z r z e s z o n y c h  s t rz e lc ó w . O m ó w io n o  ta k ż e  s p r a w y  
o r g a n iz a c y jn e  p o s z c z e g ó ln y c h  p o d o d d z ia łó w .

W  k o ń c u  n o w o w y b ra n y p r e z e s o b . W in k o w s k i p o ­
d z ię k o w a ł z a  p r z y b y c ie  i a p e lo w a ł d o  c z ło n k ó w  Z . S ., b y  
p r a c o w a l i s ta le  i w y tr w a le  n a p o w ie r z o n y m  p o s te r u n k u  
d la  d o b r a  P a ń s tw a  N a s z e g o . N o w o w y b ra n e m u z a r z ą d o w i  
n a le ż y  ż y c z y ć  ja k n a j le p s z y c h  r e z u l ta tó w  p r a c y .

C z e ś ć ! U c z e s tn ik .

Amatorzy słodyczy w potrzasku!
Małe Bałówki W  n o c y  z 2 4 n a  2 5 b m . m ło d z i , 

z a le d w ie  2 0  la t l ic z ą c y , a m a to r z y s ło d y c z y  z  T e r e s z e w a  
tu te js z e g o  p o w ia tu , z a k r a d l i s ię  w  M a ły c h  B a łó w k a c h  d o  
p a s ie k i m ie js c o w e g o n a u c z y c ie la  p . K o n e r y , s k ą d  s k r a d l i  
d w a  u le , a w y n ió s łs z y  je  w  p o le  p r z y s tą p i li d o  r a b o w a n ia  
m io d u  z ty c h ż e . O k a z a ło  s ię  je d n a k , ż e  je d e n  z n ic h  b y ł  
p u s ty , g d y ż  b y ł n o w y  c o d o p ie r o z r o b io n y  i w ła ś n ie  k r y ­
ty c z n e g o  d n ia  ś w ie ż o f a r b o w a n y ; d r u g i n a to m ia s t p r z y ­
n ió s ł o p r y s z k o m  o b f ity  b o  o m a l c a ły z e s z ło r o c z n y p lo n  
( o k o ło  4 0 *  k g .) T a  z d o b y c z o k a z a ła  s ię  je d n a k a m a to r o m  
z a n ik ła , to  te ż  o d w ie d z il i je s z c z e  te j s a m e j n o c y  p a s ie k ę  
r o ln ik a tu te js z e g o p . K le in s c h m id ta , k tó r e m u s k r a d l i 6  
p o i p s z c z ó ł . S k r a d z io n y  łu p  s ta r a l i s ię  n a ty c h m ia s t s p ie ­
n ię ż y ć , le c z  ty m r a z e m  p o w in ę ła  s ię  n o g a  i z o s ta l i n a k r y ­
c i N a s z a d z ie ln a P o l ic ja z  p o s te r u n k u w  W a w r o w ic a c h  
w r a z  z  c z ło n k ie m  w y w ia d u  ta jn e g o  n ie z w ło c z n ie  p o  z g ło ­
s z e n iu  w y p a d k u  p r z y b y ła n a  m ie js c e  i p o  o b e jr z e n iu  s p u ­
s to s z e n ia w  p a s ie k a c h r u s z y ła d o z b o ż n e j p r a c y . P o  
c a ło d z ie n n y m  o f ia r n y m  w y s iłk u , u d a ło  s ię  je j je s z c z e  te g o  
s a m e g o  d n ia  u ją ć  p ta s z k ó w , o d b ie ra ją c  im  d u ż o  r ó ż n e g o  
m a te r ja łu  p o c h o d z ą c e g o  z k r a d z ie ż y . Z  p r a w d z iw e m  u z n a ­
n ie m  s tw ie r d z ić t r z e b a , ż e n a s z a P o l ic ja d z ie ln ie s ię  
s p is a ła .

Numer dzisiejszy

jest ostatnim w bieżącym miesiącu.
Z a m ó w ie n ia  n a  p r e n u m e r a tę

„ G ło s u  L u b a w s k ie g o “  
p r z y jm u ją je s z c z e p .p . l i s to w i , o r a z  w s z y s tk ie  
a g e n c je  i u r z ę d y  p o c z to w e .

W  d z is ie js z y c h k r y ty c z n y c h c z a s a c h ż a d e n  
ś w ia t ły  c z ło w ie k  n ie  m o ż e  p o z o s ta ć b e z d o b r e j  
p o ls k ie j g a z e ty . „GŁOS LUBAWSKI" 
je s t  in f o r m a to r e m  w s z e c h s t r o n n y m ,  a  p r e n u m e r a ta  
je g o  w y n o s i tylko 1 zł miesięcznie.

K a le n d a r z  I lu s t r o w a n y  „ G ło s u  L u b a w s k ie g o "  ju ż  n ie b a w e m  
- ■ d o r ę c z o n y  z o s ta n ie  w s z y s tk im  a b o n e n to m .

Kradzież kur.
Tereszewo. W  n o c y  2 5  n a  2 6 b m . d o lą d  

n ie u ja w n ie n i s p r a w c y s k r a d l i z n ie z a m k n ię -  
te g o  c h le w a  n a  s z k o d ę m a ło r o ln e g o  F o ^ k a J a n a  
z  T e r e s z e w a 1 1 k u r w a r to ś c i o k o ło  3 0  z ł . D o ­
c h o d z e n ia w  to k u .

Pożar stodoły.
Mroczno. W  u b . p o n ie d z ia łe k  n a d  w ie c z o ­

r e m  p o w s ta ł p o ż a r w  z a b u d o w a n iu  r o ln ik a  K o ­
p a ń s k ie g o  F r . w  M r o c z n ie . S p a l iła  s ię s to d o ła  
z d r z e w a  k r y ta  s ło m ą , o r a z p r z y b u d ó w k a m u ­
r o w a n a  o g ó ln e j w a r to ś c i o k o ło  2 .5 0 0  z ł . P o n a d ­
to  s p a li ło  s ię  w  s to d o le  o k o ło  3 0  f u r ż y ta , 7  f u r  
m ie s z a n k i i 1 2  f u r p a s z y - o g ó ln e j w a r to ś c i  
1 .5 0 0  z ło ty c h .

Z a r ó w n o  b u d y n k i ja k  i z b o ż e  b y ły  u b e z p ie ­
c z o n e . W s tę p n e d o c h o d z e n ia w s k a z u ją  n a  to , iż  
p o ż a r p o w s ta ł w s k u te k z b r o d n ic z e g o p o d p a le ­
n ia z z e m s ty .

Z dalszych stron.

W grudniu skosił łąką sąsiadowi.
Dębien. W  o s ta tn ic h  d n ia c h  g r u d n ia  s k o s z o n o  r o l ­

n ik o w i K a m iń s k ie m u  B o le s ł . z łą k i ( m o c z a d e ł ) o k o ło  je d ­
n e j f u r y  t r a w y  w  r o d z a ju  ś c ió łk i , w a r to ś c i o k o ło  1 0 ,—  z ł ,  
O k a z a ło  s ię , ż e n ie le n iw y m  k o s ia r z e m  b y ł W ie r z b o w s k i  
A n to n i z  D ę b ie n ia , k tó r y  p o k a z a ł , ż e m im o s p ó ź n io n e j  
p o r y , m o ż n a  n a  łą c e  z r o b ić  p o r z ą d e k  i t r a w ę  z u ż y tk o w a ć .  
M o ż e  w  p r z y s z ło ś c i r o ln ic y , a s z c z e g ó ln ie  c i k tó r z y  n a le ż ą  
d o  K ó łk a  R o ln ic z e g o , p o u c z ą  s w y c h  k o le g ó w  k ó łk o w ic z ó w ,  
ż e i te g o  r o d z a ju  ś c ió łk a  m o ż e  s ię  n a n a s z y c h p ia s k a c h  
p r z y d a ć , i n ie p o z w o lą  n a  to , b y  ic h  o  te r n  p o u c z a l i z ło ­
d z ie je .

Pożar stodoły.
Ostaszewo. W  n o c y  z  7 n a  8  b m . o k o ło  g o d z . 3 - e j  

w  n o c y w y b u c h ł w  s to d o le r o ln ik a B o r o w s k ie g o  J a n a ,  
s to ją c e j n a  u b o c z u  w  p o lu , p o ż a r . S tra w io n e  p r z e z  p o ż a r ,  
s to d o ła  i p ło d y  r o ln e , u b e z p ie c z o n e  b y ły  n a  łą c z n ą  s u m ę  
1 .8 0 0  z ł . P r z y c z y n a  p o ż a ru  n ie u s ta lo n a , z a c h o d z i je d n a k  
p o d e jr z e n ie , ż e o g ie ń z a p r ó s z y ł ja k i p r z y g o d n y  w łó c z ę ­
g a  n o c u ją c y  w  s to d o le , g d y ż  w y p a d k i n o c o w a n ia  ta k ie g o  
d o ś ć  c z ę s to  m ia ły  m ie js c e .

Kradzież drobiu.
Trzcin. O n e g d a j s k r a d z io n o  n a  s z k o d ę  r o ln ik a  F i­

l ip o w s k ie g o , 1 0  k a c z e k . P o  s p ra w c a c h b r a k  w s z e lk ie g o  
ś la d u . D o c h o d z e n ia  w  to k u .

Ujęcie sprawcy kradzieży roweru.
Rybno. W  o s ta tn im  c z a s ie s k r a d z io n o n a s z k o d ę  

J ó z e f o w ic z a  J ó z e f a  r o w e r „ b a lo n ó w k ę ” w a r to ś c i o k o ło  1 1 0  
z ł i  to  w  c h w ili , k ie d y  p o s z k o d o w a n y  z a ła tw ia ł ja k ą ś  s p r a ­
w ę  n a  s ta c j i k o le jo w e j . S p r a w c a  w y k o r z y s ta ł m o m e n t p o ­
z o s ta w ie n ia  r o w e r u b e z  o p ie k i , i n ie p o s t rz e ż o n y n a  n im  
s ię  u lo tn i ł . W s tę p n e  d o c h o d z e n ia u tk w iły n a m a itw y m  
p u n k c ie . J e d n a k  ju ż  n a s tę p n e g o  d n ia  r o z e s z ły s ię  p o g ło ­
s k i , ż e  w  k r ó tk im  c z a s ie  p o  k r a d z ie ż y , p r z y b y ł d o  C h e c h -  
ło w s k ie g o  w  W y r a c h  ja k iś o s o b n ik  z r o w e r e m , z m o c z o n y  
p o  p a s , a ż e b y  s ię o s u s z y ć , a k tó r y  p o  k r ó tk ie j c h w il i  
u d a ł s ię  w  d a ls z ą  d r o g ę . W ia d o m o ś ć  tę  p o d c h w y c i ła  n a ­
s z a d z ie ln a  p o l ic ja  i w s e c z ę ła d o c h o d z e n ie w  to k u k tó ­
r y c h  u s ta lo n o  ż e s p r a w c ą  k r a d z ie ż y  je s t n ie j. J a n is z e w s k i  
S te f a n  b e z  s ta łe g o  m ie js c a  z a m ie s z k a n ia  i ż e te n ż e p r a ­
c o w a ł p r z e z  p a r ę  d n i u  r o ln . K u s z y ń s k ie g o  w  G r o d z ic z n ie  
u  k tó r e g o  p o z o s ta w ił s w o je  u b r a n ia  p o  k tó r e  m a  w  k r o t ­
c e  p r z y b y ć . W o b e c  te g o  n a  J a n . z a s ta w io n o  s id ła  w  k tó ­
r e  te ż  w p a d ł , i u ję ty  p r z e z  p o l ic ję  w  D ę b ie n iu , p r z y z n a ł  
s ię  d o  k r a d z ie ż y  r o w e r u  i w s k a z a ł p a s e r a  w  o s o b ie M a r ­
k o w s k ie g o  C z e s ła w a z P o n ia to w a  k o ło  Ż u r o m in a , k tó r y  
n a b y ł s k r a d z io n y  r o w e r  o a  c e n ę  4 1 ,5 0  z ł . R o w e r o d e b r a ­
n o  i z w r ó c o n o  p o s z k o d o w a n e m u , a J a n is z e w s k i p o w ę d r o ­
w a ł d o  u la .

„Nieboszczyk" uciekł policjantowi.
Bydgoszcz. A r c y z a b a w n a  h is to r ja w y d a r z y ła  s ię  

w  K c y n i . P o l ic ja u ję ła  p o s z u k iw a n e g o w ła m y w a c z a M i­
c h a ls k ie g o . N a  d r u g i d z ie ń  p o u ję c iu  o d p r o w a d z o n o  M i­
c h a ls k ie g o  d o  m ie js c o w e g o  s ą d u  c e le m  p r z e s łu c h a n ia  p r z e z  
s ę d z ie g o  ś le d c z e g o . Z n a la z łs z y  s ię  w  g a b in e c ie s ę d z ie g o , 
d o w c ip n iś , k o r z y s ta ją c  z c h w ilo w e g o  o d d a le n ia s ię  in d a -  
g a to ra , p o ta r ł d ło n ią  ty n k  n a  ś c ia n ie , p o c z e m  u p u d r o w a ł  
s o b ie  tw a r z  n a k o lo r t r u p io  b la d y . G d y  p o  k i lk u  m in u ­
ta c h p o w r ó c i ł d o  p o k o ju  s ę d z ia , M ic h a ls k i o ś w ia d c z y w ­
s z y , iż  c z u je s ię  b a r d z o ź le , ja k  d łu g i r u n ą ł n a  z ie m ię ,  
k r z y c z ą c  w  n ie b o g ło s y z a  n a j lż e js z e m  d o tk n ię c ie m  je g o  
c ia ła . W o b e c  ta k  n ie o c z e k iw a n e g o  z a c h o r z e n ia p r z e s tę p ­
c y , s ę d z ia  k a z a ł p o l ic ja n to w i o d p r o w a d z ić  d o s z p ita la  
w ię z ie n n e g o .

N a  s c h o d a c h  „ p o g o r s z y ło  s ię M ic h a ls k ie m u , k tó r y  
z e k s p r e s ją  g o d n ą  z w o d o w e g o  a k to ra  n a  d o b r e  „ z e m d la ł"  
K o n w o je n t n ie  w ie d z ą c  c o  p o c z ą ć  z  „ t r u p o s z o n e m " , p r z e ­
r z u c i ł g o  p r z e z  p le c y  i u g in a ją c  s ię  p o d  c ię ż a r e m  7 0 k g  
„ n ie ż y w e j ” w a g i , r u s z y ł w  d r o g ę . U s z e d łs z y  k i lk a  k r o k ó w  
s f a ty g o w a n y  p o l ic ja n t , c h c ą c  „ o d s a p n ą ć " , u ło ż y ł z e m d lo ­
n e g o  n a  z ie m ię , w y ją ł z k ie s z e n i c h u s te c z k ę  i p o c z ą ł w y ­
c ie r a ć  k r o p l is ty  p o t z c z o ła . W  ty m  m o m e n c ie  t r u p  n a g le  
o ż y ł p o r w a ł s ię  z z ie m i i z  r e k o r d o w ą  s z y b k o ś c ią  le k k o ­
a t le ty  r o z p o c z ą ł b ie g  n a p r z e ła j p o le m . P o l ic ja n t ż a  n im .  
G o n i tw a  t r w a ła  k i lk a n a ś c ie  m in u t , a ż  w r e s tc ie M ic h a ls k i  
p r z e c w a ło w a w s z y  c a łą  p r a w ie  K c y n ię  w p a d ł d o z a g r o d y  
n ie ja k ie g o  Ł u k a s ie w ic z a , z n a n e g o  p o p le c z n ik a w s z e lk ic h  
m ę tó w . P o  d łu ż s z y c h  p o s z u k iw a n ia c h  u d a ło  s ię  p o l ic ja n to ­
w i w y c ią g n ą ć  p r z e m y ś ln e g o  „ n ie b o s z c z y k a "  z  p o d  w a n n y  
z n a jd u ją c e j s ię  w  p iw n ic y . M ic h a ls k i s k u ty k a jd a n k a m i  
p o m a s z e r o w a ł ju ż  „ w ła s n o n o ż n ie "  z r e s z tk a m i ty n k u n a  
f a c ja c ie  d o  w ię z ie n ia ,
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G Ł O S L U B A W S K I

Nadużycia w ubezpieczalni w Brodnicy.
8. dyrektor zawieszony, zastępca aresztowany.

G R U D Z IĄ D Z . W  g ru d n iu u b . ro k u  z lik w i­

d o w a n ą z o s ta ła —  ja k  w ia d o m o  —  U b e z p ie c z a l-  

n ia S p o łe c z n a  w  B ro d n ic y , a a g e n d y je j o ra z  

te re n  je j d z ia ła ln o ś c i p rz y d z ie lo n o d o U b e z p ic -  

c z a ln i S p o ł. w  G ru d z ią d z u .
O b e c n ie , ja k s ię d o w ia d u je m y , p o d c z a s  

p rz e p ro w a d z a n ia l ik w id a c ji U b e z p ie c z a ln i w  

B ro d n ic y  w y k ry to  ta m  p o w a ż n e n ie d o k ła d n o ś c i 

i n a d u ż y c ia s ię g a ją c e w y s o k o śc i 1 0 .0 0 0 z ł . W  

z w ią z k u  z u ja w n ie n ie m ty c h n a d u ż y ć z o s ta ł  

b y ły  w ic e d y re k to r U b e z p ie c z a ln i S p o ł. w  B ro d ­

n ic y  R o s iń s k i o s a d z o n y  w  w ię z ie n iu , n a to m ia s t 

b y ły d y re k to r K ę d z ie rsk i , k tó ry  o s ta tn io p rz e -  

n ie s i m y  b y ł d o  c e n tra li d o W a rs z a w y z o s ta ł 

z a w ie s z o n y  w  u rz ę d o w a n iu .
U K ę d z ie rs k i b y ł s w e g o c z a s u u rz ę d n ik ie m  

fa b ry k i H e rz fe ld  e t V ic to r iu s w  G ru d z ią d z u . P o  

o d e jś c iu z fa b ry k i te j w  ro k u  1 9 3 0 d z ię k i p o ­

s ia d a n y m  s to s u n k o m  z ro b ił fa n ta s ty c z n ą  w p ro s t  

k a r je rę , g d y ż p o s ia d a ł w ie lk ie w p ły w y w e  
w s z y s tk ic h  U b e z p itc z a ln ia c h n a P o m o rz u , a  

ta k ż e w  c e n tra li w  W a rs z a w ie . T o  te ż o b e c n a  
w ia d o m o ść  o w y k ry ty c h w b ro d n ic k ie j U b e z ­

p ie c z a ln i S p o łe c z n e j n a d u ż y c ia c h i o re s try k ­

c ja c h , z a s to s o w a n y c h  w o b e c  je j b y ły c h  k ie ro w -  

n ik ó w , w y w o ła ła z ro z u m ia łe w ra ż e n ie .

Wyrok śmierci.
Starogard W  s o b o tę 2 5 b m . w z n o w io n o  

p rz e d  s ą d e m o k r . w  S ta ro g a rd z ie p ro c e s J a n a  

M a n ik o w s k ie g o o s k a rż o n e g o  o  z a m o rd o w a n ie  1 7  

l ip c a 1 9 3 5  w  P e lp lin ie p o s te ru n k o w e g o P . P ś p .  

A n a s ta z e g o  Z m o ry .
P o p rz e m ó w ie n iu p ro k . D ie tr ic h a , k tó ry  

p o d k re ś li ł d o ty c h c z a s o w ą  z b ro d n ic z ą  d z ia ła ln o ś ć  

o s k a rż o n e g o  i w o b e c s tw ie rd z e n ia , ż e o s ta tn ie j  

z b ro d n i d o p u ś c ił s ię o n  z p re m e d y ta c ją , p ro s ił 
o n a jw y ż s z y w y m ia r k a ry , t . j . k a rę ś m ie rc i.  

N a s tę p n ie p rz e m a w ia ł o b ro ń c a  z u rz ę d u a d w .  

S ta n k ie w ic z , p o c z e m  s ą d  u d a ł s ię n a n a ra d ę  i o  

g o d z . 1 7 .3 0 w y g ło s ił w y ro k , u z n a ją c y  M a n ik o w ­

s k ie g o w in n y m  z a b ó js tw a  p o s te ru n k o w e g o  Z m u -  

ry  i s k a z u ją c y m  g o  n a k a rę ś m ie rc i , o ra z  u tra ­

tę p ra w  o b y w a te ls k ic h n a z a w s z e .
W  m o ty w a c h s ą d z a z n a c z y ł, ż e o b ro n a  

o s k a rż o n e g o n ie z a s łu g u je n a w ia rę . P o n a d to  

s ą d  s tw ie rd z ił, ż e M a n ik o w sk i s trz e la ł d o  p o s te ­

ru n k o w e g o  z ty łu , a w ię c c h c ia ł g o  z a b ić i d o ­

p u ś c ił s ię m o rd u z p re m e d y ta c ją . O s k a rż o n y  

p rz y ją ł w y ro k  s p o k o jn ie .

Adolf Kohn - 20 razy żonaty.
Wilno. P o lic ja  w ile ń s k a  o trz y m a ła  o d  p rz e ­

s z ło  2 0  k o b ie t s k a rg i n a A d o lfa K o h n a , k tó ry  

p o d a ją c s ię  a a  k a w a le ra , d o p u ś c ił s ię  w  2 0 p rz e ­

s z ło  w y p a d k a c h  p o lig a m ji . W o b e c te g o , ż e  

K o c h n a  n ie m a  w  W iln ie  p o lic ja  ro z e s ła ła  z a n im  

l is ty  g o ń c z e .

Niesamowity pościg furjata po dachach domów 
w Warszawie.

Warszawa. N o c y  u b ie g łe j p o lic ja n t s p ro ­

w a d z ił d o  X II k o m is a r ja tu  d w ó c h  p ija n y c h  o s o b ­

n ik ó w , k tó rz y w o b e c d y ż u rn e g o p rz o d o w n ik a  

z a c z ę li s ię a w a n tu ro w a ć . P rz o d o w n ik  z a rz ą d z ił  

o s a d z e n ie  a w a n tu rn ik ó w  w  a re s z c ie . W  c z a s ie  

p rz e p ro w a d z a n ia  d o  a re sz tu  je d e n z z a trz y m a ­

n y c h F ra n c isz e k W itk o w sk i rz u c ił s ię d o  

u c ie c z k i p o  s c h o d a c łi i n a s tę p n ie  p rz e z o tw a r ­

ty  d y m ik w y d o s ta ł s ię n a d a c h . P o lic ja n c i  

p u ś c il i s ię w  p o g o ń  z a z b ie g ie m p o d a c h a c h . 

W itk o w sk i o d ry w a ją c c e g ły  z k o m in ó w z a c z ą ł  

b o m b a rd o w a ć p o lic ja n tó w . N a m ie jsc e  s p ro w a ­

d z o n o s tra ż a k ó w z d ra b in ą . K ie d y je d n a k  

s tra ż a c y  z a c z ę li w c h o d z ić n a d a c h , W itk o w s k i  

d o s ta ł a ta k u  fu r j i . Z a c z ą ł o n p rz e s k a k iw a ć z  

d a c h u  je d n e g o d o m u  n a d ru g i i p o k o le i ro z ­

w a la ć  k o m in y . T rw a ło  to  d łu ż s z y  c z a s . W it­

k o w s k i b ie g a ł p o d a c h a c h d o m ó w , p rz y c z e m  

b o m b a rd o w a ł b e z p rz e rw y  c e g ła m i p o lic ja n tó w ,  

s tra ż a k ó w  i z a c z ą ł n a w e t rz u c a ć c e g ły  w  o k n a  

lo k a to ró w  p rz y le g ły c h  d o m ó w .

W o b e c ta k ie g o  s ta n u  rz e c z y , s p ro w a d z o n o  

je sz c z e k ilk a d ra b in  s tra ż a c k ic h . K ie d y s tra ­

ż a c y  w d ra p a li s ię n a d a c h , W itk o w s k i g d z ie ś  

z n k ł w  c ie m n o ś c ia c h . N a g le z a u w a ż o n o d y m ,  

w y d o b y w a ją c y  s ię z d o m u  D a n iło w ic z o w sk a  8 1  

O k a z a ło s ię , ż e W itk o w s k i p o d p a li ł s try c h i 

w is z ą c ą ta m  b ie liz n ę . D o p ie ro p o  d łu ż s z e j g o ­

n itw ie W itk o w sk ie g o  u ję to , z a k u to  w k a jd a n y  

i o s a d z o n o w  c e li a re s z tu . O b e c n i n a m ie js c u  

s tra ż a c y p rz y s tą p ili d o g a s z e n ia p o ż a ru n a  

s try c h u i p o w ró c ili d o p ie ro n a d ra n e m d o  

k o s z a r .

Śmiertelny skok na widły.
W  m ie js c o w o ś c i K ry s z k o w o  p o d P o z n a n ie m , 

w  s to d o le  g o s p o d a rz a  W ie rz b ic k e g o  k ilk u  c h ło p ­

c ó w  z a b a w ia ło  s ię  s k a k a n ie m  w  s to g u s ia n a

J e d e n z n ic h , s y n  W ie rz b ic k ie g o , 1 0 - le tn i 

J a ś  n ie  n ie  z a u w a ż y ł, ż e p o d s to g ie m  s ta ły  w id ­

ły , o d w ró c o n e o s trz e m  k u  g ó rz e . C h ło p ie c  s k o ­

c z y ł i z o s ta ł p rz e b ity  w id ła m i n a w y lo t.

W  s ta n ie  b e z n a d z ie jn y m  p rz e w ie z io n o  g o  d o  

s z p ita la ś w . J ó z e fa w  P o z n a n iu .

Bohaterski nauczyciel zginął, ratując dzieci.
Lotzen. N a  je z io rz e  p o d  L ó tz e n  (P ru s y  W s c h )  

ś l iz g a ł s ię n a ły ż w a c h  2 3 - le tn i n a u c z y c ie l S e itz  

c ią g n ą c z a s o b ą s a n e c z k i z t ro jg ie m  d z ie c i.

W  p e w n e j c h w ili ló d z a ła m a ł s ię i d z ie c i  

w p a d ły  d o  w o d y . B e z n a m y s łu  n a u c z y c ie l s k o ­

c z y ł z a n ie m i i z d o ła ł n a w e t p o c h w y c ić d w o je .  

N ie s te ty n ie m ia ł ju ż s i ły , b y w y d o s ta ć s ię z  

d z ie ć m i n a p o w ie rz c h n ię lo d u i ra z e m  z  d z ie ć m i 

p o s z a d ł n a d n o .

T rz e c ie d z ie c k o  z d o ła li u ra to w a ć  p rz e c h o d n ie  

k tó rz y  w id z ą c  w y p a d e k ,  n ie z w ło c z n ie  p o s p ie s z y li  

z p o m o c ą .

PROGRAM RADIOWY.
Warszawa — czwartek 30 I.

6 .3 0 — 8 .2 0  A u d . p o ra n n a  1 2 .0 3  D z ie ń , p o ł. 1 2 .1 5 A n d .  
d la s z k ó ł 1 3 .2 5  C h w ilk a g o s p o d . d o m o w e g o  1 5 .1 5  W ia d o m .  

o e k s p . p o ls k im . IC .o o  G a d a n in k a S ta re g o  D o k to ra 1 6 .1 5 . 
N a s tro jo w e p io s e n k i i m e lo d je 1 6 .4 5 C a ła P o ls k a  ś p ie w a  

1 7 .o o  O d c z y t 1 7 .1 5  K o n c e r t 1 7 .5 9 K s ią ik a  i w ie d z a (z W il­

n a ) I8 .0 0  K o m p o z y c je fo r te p ia n o w e 1 9 .4 0 W ia d . s p o r to w e  
o g ó ln e 1 9 .5 0 P o g a d a n . a k t. 2 0 ,o o  P o w ie ś ć a k u s ty c z n a  (z e  
L w o w a ) 2 0 .4 5  D z ie ń , w ie c z . 2 o .5 5  P o g a d a n k a 2 1 .o o T e a tr  

W y o b r . (z W iln a ) 2 1 .3 5 R e c ita l ś p ie w . 2 2 .o o  K o n c e r t s y m ­
fo n ic z n y . 2 3 .o o W ia d o m . m e te o r .

Warszawa — piątek 31. I.
6  3 0 — 8 .2 0  A u d . p o ra ń . 1 2 .0 3  D z ie n n . p o ł. 1 2 .1 5  A u d .  

d la s z k ó ł 1 3 .2 5  C h w ilk a g o s p o d . d o m o w e g o  1 3 .3 0 2  ry n k u  
p ra c y 1 5 .1 5 W ia d o m . o e k s p . p o ls k . 1 5 .3 0  K o n c e r t Z e s p . 

M a n d o lin irtó w  (z W iln a ) [ I6 .0 0 P o g a d a n . d la c h o ry c h  (z e  
L w o w a ) 1 6 .1 5  K o n c e r t z e L w o w a 1 6 .4 5 O p o w u d la d z ie c i .  

1 7 .o o  R e p o r ta ż (z K ra k o w a ) 1 7 .1 5 M in u ta p o e z ji 1 7 .2 0  P ły  

ty 1 7 .5 0  P o ra d n ik  s p o rt . I8 .0 0  K o n c e r t k a m e ra ln y 1 9 .4 0  
W ia d . s p o r t , o g ó ln e 1 9 -4 5 K o m u n ik a t ś n ie g o w y  (z K ra k o ­

w a ) 1 9 .5 0  B iu ro  S tu d jó w  ro z m a w ia z e s łu c h . P . R . 2 0 .o o  
P o g a d a n k a 2 0 .1 o — 2 3 .1 5  G o p la n a - o p e ra . W  p rz e rw ie I 

o k . g . 2 1 .o o D z ie ń , w ie c z . o ra z  O b ra z k i z P o ls k i w s p ó łc z .  

W  p rz e rw ie I I . o k . g . 2 2 .o o  S k rz y n k a te c h n . 2 3 .1 5 W ia d .  
m e te o r, d la ż e g lu g i p o w ie trz n e j .

Toruń — czwartek 30. I.
6 .5 0  M u z y k a p o ra n n a (p ły ty ) 7 .3 0  M o lo d je [p ły ty j 

7 .5 0  P ro g r. n a d z . b ie ż . 7 .5 5 P a rę in fo rm a c y j 1 3  o o P ły ty  
1 3 .3 0  D e fila d a o rk ie s tr (p ły ty ) 1 5 .2 0 P rz e g lą d  g ie łd . 1 5 .3 * 0  

P ły ty  1 8 .3 0  P o g a d a n . ro ln ic z n a 1 8 .4 0 J a k  s p ę d z ić  ś w ię to ?  
1 8 .4 5  P ły ty  1 9 .o o  P o g a d . s p o r t. 1 9 .o o  C h w ilk a m o rs k o -p o -  

m o rs k a 1 9 .1 0  P ro g r. n a d z ie ń  n a s t. 1 9 .2 o  K o n c e r t re k la m .  

1 9 .3 5 W ia d . s p o r t , z P o m o rz a 2 3 ,0 5  T a ń c z y m y  (p ły ty ) .

Toruń — piątek 31. I.
6 ,3 0 — 7 .5 0  M u z y k a z p ły t [z W a rs z a w y ] 6 .5 0 P ro g r . 

n a d z . b ie ż . 7 .5 5  P a rę in fo rm a c y j 1 2 .4 0 P ły ty 1 3 .3 5 M u z y ­

k a  ro z ry w k o w a  (p ły ty ] 1 5 .2 0 P rz e g lą d  g ie łd . 1 8  3 0  O d c z y t  
1 8 .4 5 U w e r tu ry  (p ły ty ] 1 9 .o o P o g a d . s p o ł. 1 9 .0 5 W ia d o m o ­
ś c i g o s p o d a rc z e  z P o m o rz a 1 9 .0 9 C h w ilk a m o rs k o -p o m o r- 

s k a 1 9 .1 o P ro g r . n z d z ie ń  n a s t. 1 9 .2 0 K o n c e r t re k la m . 1 9 .3 5  
W ia d . s p o r t , z P o m o rz a 2 3 .2 0  P ły ty .

Redaktor odpowiedzialny: Antoni Miłoszewśki w f/oweminieście n. Drw 

Wydawca: Celestyn Miłoszewski w Nowemmieście n. Drw.

Giełda zbożowa w Poznaniu
N o to w a n ia  z d n ia 2 7 . I 1 9 3 6 Z a 1 0 0 k g . p ła c o n o

Ż y to n o w e  i z d ro w e 1 2 .2 5  -  1 2 ,5 0
P s z e n ic a 1 8 ,2 5  -1 8  5 0

J ę c z m ie ń  b ro w a ro w y 1 4 ,2 5 — 1 5 ,2 5

J ę c z m ie ń  je d n o lity ’ 1 3 ,7 5 *  —  1 4 ,2 5

O w ie s 1 4 .0 0 -1 4 ,2 5

O trę b y  ż y tn ie 9 ,7 5  -  1 0 ,2 5

O trę b y  p s z e n n e (g ru b e ) 1 1 ,0 0  -  1 1 .5 0

O trę b y  ( ś re d n ie ) 0 0 ,0 0  -  0 0 ,0 0

G o rc z y c a 0 0 ,0 0  -  0 0 ,0 0

G ro c h  V ik to r ja . 2 4 ,0 0  -  2 9 ,0 0
G ro c h  F o lg e ra 2 2 ,0 0  -  2 4 ,0 0

Nadszedł bardzo dobry 

atrament szkolny 
Obniżone ceny ——

B M iło s z e w s k i - N o w e m ia s to .

U H M IU

D n ia 2 6 . b m . o g o d z . 8 .3 0  ra n o  z m a r ła p o  d łu g ic h  i c ię ż k ic h c ie rp ie n ia c h , z a o p a trz o n a  S a k ra ­

m e n ta m i ś w ., m o ja n a jd ro ż s z a ż o n a , m a tk a , c ó rk a , s io s tra  i s y n o w a

ś. p.

z Antoszewski ch

Eugenja Piotrowska
p rz e ż y w s z y la t 2 5

o c z e m  d o n o s z ą w  c ię ż k im  s m u tk u  p o g rą ż e n i

mąż i rodzina.
Brodnica, Nowemiasto, Trzemeszno w  s ty c z n iu  1 9 3 6 r .

. E k s p o rta c ja z w ło k  z s z p ita la d o  k o ś c io ła p o k la s z to rn e g o  w  c z w a r te k , d n ia 3 0 . b m . o  g o d z . 9 ,1 5  g d z ie o d b ę d z ie s ię  

n a b o ż e ń s tw o  ż a ło b n e , p o c z e m  z ło ż e n ie  z w ło k  n a w ie c z n y  s p o c z y n e k .

M ie s z k a n ie  
nad granicą 

(n a d a ją c e  s ię d la rz e ż n ik a )  
o d  z a ra z  lu b  o d 1 . IV . 3 6  r , 

;do wynajęcia 

G d z ie ?  w s k a ż e  a d m . „ G ło s u “

Bloczki
kalendarzowe 

do zrywania
poleca

B. Miłoszewski
Drukarnia - Księgarnia

Tylko za

•80 gr.
oprawa książek szkoln.

w Drukarni
B. Miło szewski ego
N o w e m ia s to  - R y n e k .

F O R M U L A R Z E

posiada stale na składzie

Drukarnia : -: Księgarnia

B . M iło s z e w sk i - N o w e m ia s to
T e le fo n N r. 5 9  R y n e k  N r. 1 9

WIELKA

Z a b a w a K a rn a w a ło w a
Ochotniczej Straży Pożarnej w Tylicach

o d b ę d z ie  s ię

=== w niedzielę dnia 2 lutego br. === 

na sali p. Wolseczaka.
P R Z E D  Z A B A W Ą

PRZEDSTAWIENIE TEATRALNE
P o c z ą te k  o  g o d z in ie 1 8 - te j .

- —  P rz y g ry w a ć b ę d z ie d o b o ro w a  o rk ie s tra . - -- -- -
N a m ie js c u  o b f ity  b u fe t w ła s n y .

Z n a c z k i s te m p lo w e  

i B la n k ie ty  w e k s lo w e  
s ta le  n a s k ła d z ie

w Księgarni B. Miłoszweski - Nowemiasto
R y n e k 1 9 . : —  : T e le fo n  5 9 .

5

I

1

r
G r o m i c e

p o le c a

B. HIŁOSZEWSKI - Nowemiasto Rynek 19.


